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GŁOS POMORSKI
P ren u m era ta  m ie j .c o w a : Przy odbiorze w ekspedycji 2 5C zt, w agenturach 
mieiscowych miesięcznie 2*5 zi. przez pocztę przy zamówieniu przez ekspedyc ę 
naszą 2.76 zi. wprost na poczcie lub u listowego miesięcznie 2*6 zi, k w analnie 
8.58 zi, dla Wolnego Miasta Gdańska 2,76 złotych, — pod opaską w Polsce 
4,20 zi, do Gdańska 4,45 złotych, do Francji 15 fr. (z wysyłką co  drugi d 
13 franków, do Anglii 5 shil., do Stanów Z) e dnoczonych ,ó »• ^  *
nieprzewidzianych wypadków, jak strajki, przeszko y e , . ' t
torzy nie mają prawa żądania niedostarczonych numer w

O ^ io i t e m a  z  P o ls k it  Wiersz wysokości milimetra w dziale ogłoszeniowym 
na stronie 8- -amowei 12 gr, w ogłoszeniach drobnych każde słowo 10 gr, pierwśze 
słowo tłustym drukiem 20gr, w dziale reklamowym na stronie 1. ,3 łamowej) przed 
tekstem 90 gr, wśród tekstu 50 gr, za tekstem 40 gr. Dla Wolnego Miasta 
Gdańska wiersz m/m 8-łam. w dziale ogłoszeniowym 0.12 groszy, wiersz m/m 
3-łamowy przed tekstem 0.90 groszy, wśród tekstu 0.50 groszy, za tekstem 
0.40 groszy, dla Niemiec dochodzi 500/„ nadwyżki, dla reszty zagranicy 100% 
nadw. 2a tłumaczenia 20°/„ nadwyżki. Rachunki Ją natychmiast płatne. Ad­
ministracja nieprzelmuie odpowiedzialności, za terminowe umieszczenie ogłoszert

R e d a k c j a  i A d m i n i s t r a c j a  
w  Grudziądzu, ulica Groblowa 27/29 

Telefon nr. 50, 51. Grudziądz-Bydgoszcfc, czwartek dnia 30-go września 1926,o  Telefon 433.

W dzisiejszym lumerie „fiłosa"
A PAN PREZYDENT RZPLITEJ . . .  (wstępny).
NIE DRAŻNIĆ, LECZ PRZEKONYWAĆ!
WIELKA AKADEMJA CHRZ. DEM.
ZJAZD FILOMATÓW W  TORUNIU.
ROCZNICA FILOMATÓW POMORSKICH.
KRONIKA POZNAŃSKA.
TEROR ANTYRELIGIJNY W  MEKSYKU.
WIELKI POŻAR W SALNIE.
WYWIAD Z MINISTREM KOLEI P. ROMOCKIM.
ŹRÓDŁO ŚRODKÓW DLA POPRAWY BYTU URZĘDNIKÓW

A Pan Prezydent Rzpiiiej ?...
Nie lubimy powtarzać się — nawet w tytule. Jeżeli 

jednak nagłówek z przed roku zjawia się ponownie na 
czele „Głosu Pomorskiegoto tłómaczy go fakt, iż dziś 
znowu, tak, jak ongi oczy całego społeczeństwa zwróci­
ły się w stronę Głowy Państwa, spojrzały w stronę tę 
z przykrem zdumieniem i z niepokojem. I wówczas i 
obecnie spodziewała się ogromna większość społeczeń­
stwa innego, niż je widzimy zrozumienia roli i zadań 
przez człowieka, który reprezentację Majestatu 'Rze­
czpospolitej na siebie przyjmuje, obronę. Jej godności, 
odpowiedzialność za poszanowanie istoty (nie litery) 
prawa, w znacznej mierze losy kraju w swe ręce bierze.

Chodzi nam o stanowisko zajęte przez P. Prezyden­
ta Rzplitej w sporze pomiędzy Sejmem a Rządem; w 
sporze, który z jednej strony ujawnił pewną odwagę a 
więksąą jeszcze rozwagę 1 troską o dobro państwa po­
dyktowany umiar — z drugiej zaś zacietrzewienie oso­
biste czy partyjne, nieliczenie się z powagą chwili, nara­
żanie na szwank autorytetu państwa i zaufania, jakie 
^  w kraju a kraj za granicą posiadać powinien.

Klub sejmowy Chrzęść.. Demokracji zajął opozycyj­
ne stanowisko wobec całego rządu ale votum nieufności 
bgraniczyi do dwóch tylko ministrów. Posunięcie to u- 
jąwniło trzeźwe liczenie się z rzeczywistością i wy- 
trawmosć polegającą ma temi, iż zaatakowane osoby nie 
miały za Soj>ą ^ic; anj fatycznych a pozornych zasług, 
arii autorytetu and' popularności. Wobec tego usunięcie 
ich nie powinno było wywołać wstrząsu a przeciwnie, 
prezes ministrów mógł być zadowolony, że pozbędzie 
się dwóch kolegów których doprawdy żaden o swą 
powagę a tembardźiej owocność pracy, o interes pań­
stwa dbały rząd nie b y f tolerował w swem gronie. Tak 
też rozumowała większość Sejmu, uchwalając wniosek 
Ch. Dem. i Wydając wyrok potępiający na p. p. mini­
strów Młodzianowskiego i Sujkowskiego, z których 

Pierwszy zaczął rozstrajać aparat administracyjny a 
drugi pogrążać szkolnictwo. . . . . .  . .

Stanowisko Ch Dem. oraz popierającej jej wniosek 
większości Sejmu zdobyło sobie gorący 1 powszechny 
Poklask w kraju, który ma już po. uszy rugów p. Mło­
dzianowskiego i ze zgrozą obserwował „robotę p. Suj­
kowskiego. Protest Seimu przeciwko obydwom ro­
dzajom szkolnictwa powitała opinja publiczna z wiei- 
kiem zadowoleniem, stwierdzając, iż parlament na-z 
stanął na wysokości zadania, wystąpił w obronie spra­
wiedliwości, ładu, polskości państwa.

Natomiast p. Bartel nie zdał egzaminu. Jegozsollda- 
mowanie się z dwoma ministrami, których działalność 
stała się przedmiotem 'satyry lub oburzenia, było 

w wypadku błędem. Po Pierę^ y m  
s S f  iZara? b̂ d drugi, którym było ponowne zapro- 
zeme do gabinetu pp. Młodzianowskiego 1 Sujkowski- 

w źedew f-e?Że wywoluje wrażenie, że p dr. Bartlowi 
przedewszystkiem 0 postawienie na sy
816 p " a f f ć . S e jm o w i chodz iIjO Z a t J O W .1 t-» j.i

prawa wystarcza, aby urągać zwyczajom, Konsekwen­
cji i tak dobitnie zadokumentowanej woli Sejmu, a więc 
kraju?

Większe jeszcze od taktyki p; Bartla zdumienie wy­
wołała decyzja p. Prezydenta Rzplitej. Człowiek wpra­
wdzie bez przygotowania politycznego, jaikiego naj­
wyższe stanowisko w państwie wymaga, ale człowiek 
takiej wiedzy i doświadczenia popiera swa sankcją lu­
dzi i rzeczy, z któremi społeczeństwo pogodzić się nie 
może.

Zapewne zaważyła na szali osobistość Inna. Wia­
domo, p. Bartel jeździł po poradę do Druskienik, gdzie 
(a nie w stolicy) miała ku jaskrawemu obniżeniu po­
wagi sprawy zapaść decyzja a tylko formalność pozo­
stawiono w Warszawie. Wiadomo, ale właśnie taki bieg 
rzeczy, takie załatwienie spraw pomiędzy Rządem a 
Sejmem wywołuje, zrozumiałe przygnębienie w społe­
czeństwie. ■:. : :

W  szerokich jego warstwach dziś już nietylko czeka 
się na to jaka będzie postawa Sejmu i Rządu, ale zno­

wu krąży to z przed roku prze® nas w stosunku ao o- 
soby b. Prezydenta Wojciechowskiego na tom miejscu 
powtarzane pytanie: A Pan Prezydent Rzplitej?...

Trzeci z kolei Prezyćen+ jeszcze prędzej niż jego 
poprzednik wykazał brak umiejętności wczucia się w 
to co kraj, ludność jego myśli, pragnie i potrzebuję, wy­
kazał biak słabości wobec niezdrowej ambicji, złowro­
giego uporu i tej fatalnej skłonności stawiania na swo- 
jem, czynienia na złość kurującego się nad Niemnem 
„polskiego Musso iniegoktóry nietylko jak ongi mar­
grabia Wielkopolski bez Polaków ale wbrew nim robić 
nietylko z nimi ale z Polską walczy.

To też nie dziw, że dziś aktualną jest nietylko c 
sporze pómięazy rządem a Sejmem mowa, ale że rod® 
się niepokój co znowu nieopatrznego „opatrznościowy 
iuąż“ czyni i że'zdumione społeczeństwo zr.owu się 
jak przed rokiem wyraża pytanie: A Pan Prezydent 
Rzplitej?.

& -M L

Rząd upomniał o autorytecie Pańslf a.

y. ui-
swojem, o zrobie-

■ Ro zapowj «j f !ę. bYło spodzie-J*' p" Bartla, lako premiera, można
Państwa, niebeznf« gIębszego uświadomienia dobra
^słuchania się w ^dristwa następstw tego kroku,

Nowoczesny, noiu ,0pinji Publiczni, wać się, zważyć £ Powinien był bystrzej orjentn- 
Pa dłuższą mete r7*A wbrew woli społeczeństwa dziś
. Cóż ma powiedział ” iep°dobna. 

fna rzeczy? Co sobie J" wobec takiego pojmowa- 
Jak buntownicy otrzvm ” aS Pf>nryśll zagranica, widząc, 
«aterzy gnębieni sa w zamia*t kary, nagrody, bo- 
Pia nie prze^kad^A ra m ia ch  a votum nieufności 
urzędy? r,M fn nT* ministrom dalej sprawować swe t0 ma znaczyć: czy brak wyraźnej litery

Warszawa, 28. 9. W kuluarach sejmowych z roz­
mów z p.posłami różnych obozów można było wy­
wnioskować, że panująca opinja jest ta, że Rząd rzu­
cił rękawicę Sejmowi. Jeden z posłów P. P. S 0- 
świadczył jednemu z. dziennikarzy, że kwestja prem­
iera Bartla staje się wprost przykrą; nie można się 
śmiać tam, gdzie należałoby płakać. Inny zaś z po­
słów jest zdania, że rozwiązanie Sejmu byłoby zwy­

cięstwem demokracji, byłoby to bowiem dowodeni, te 
instytucje demokratyczne stoją wobec tegc rządu na 
przeszkodzie. "Wreszcie jeden z senatorów ubolewał 
nad tem, że w walce wzajemnej o prestige Rządu f 
Sejmu zapomina się o prestige'u Państwa.

Ogólnie spodziewana jest zamknięcie Sejmu de* 
kretem Prezydenta i zwoknk następnej sesji w flsr* -■ 
padzie.

Fotografia radiowa 
siyaaego m ano 

bokserskiego
Tunney-Gempsey
Udało się nam otrsy 
mać jedyne sdjęcie wy­
słane drogą isarową 
z  Filadelfji do Europy 
przedstawiająoe walkę 
najlepszych bokserów 
świata. Fotograf ja na 
odległość wymaga, jak 
to z powyższego zdję­
cia widać, dalszych udo­
skonaleń; w tym kie­
runku czynione są dal­
sze energiczne próby.

N A JŚ W IE Ż S Z E  NO W IŃ  Z  W A R S Z A W Y
(Kroiika tolofraflosia.)

CZWARTEK DNIEM PRZEŁOMOWYM. j plac 1000 mtr. kwadt
Warszawa, 29. 9. Interpelowany prez dziennikarzy pre­

mier nieu dał konkretnej odpowiedzi czy rząd zamierza w 
czwartek przedstawić się Sejmowi według supozycji kulua­
rów. Ze względu na konieczność Odbycia posiedzenia sejmo­
wego w czwartek, gdzie dojdzie do wyjaśnienia stosunku rzą­
du do Sejmu, przypuszczają, iż Sejm skorzysta z posiedzenia 
i określi swe stanowisko w konflikcie.
B. MINISTER KUCHARSKI , AMEASADOREM W PARYŻU?

Warszawa, 29. 9. „Gazeta Warszawska Poranma“, poda­
jąc wiadomość o projekcie nominacji b. premiera Kucharskiego 
na stanowisko ambasadora w Paryżu, ostro a t a k u j e  ten pro­
jekt dowodząc, iż Kucharski jest postacią polityczna W. Euro­
pie nieznaną.
WARTO ODBYĆ LOT Z WARSZAWY DO TOKJO.

Warszawa, 28. 9. Celem uczczenia kapitana Or­
lińskiego prezydium miasta Warszawy zaofiarowało

__________ , gdzie ma być zbudowany dom
dla kapitana Orlińskiego.
PRZYJĘCIE U PREMJERA NA CZEŚĆ UCZESTNI­
KÓW MIĘDZYN. KONGRESU OCHR. PRAW AUTOR.

Warszawa 28. 9. Dziś wieczorem p. premier f mi­
nister oświaty wydają przyjęcie na cześć gości, któ­
rzy, przyjechali na obrady międzynarodowego kongre­
su praw autorskich. Jest to 36 kongres z kolei, a pierw­
szy odbyty w Warszawie.

NAPOWIETRZNA MARSZRUTA JUGOSŁOWIAŃ­
SKICH GOŚCI.

Warszawa, 28. 9. Oficerowie lotnicy jugosłowiań­
scy, którzy w niedzielę przybyli z Pragi, dzisiaj udali 
się do Białej - Podlaskiej. Dziś wieczorem po powro­
cie M. S. Z. wydaje obiad, a jutro oficerowie jugosło­
wiańscy lecą do Lwowa.



G D O S P O M D  1? S R 1 MJ-gP wrzelnla 1928 r.

Nie drażnić tez przekonywać
/JAZD POBORSKIEJ Raju!  WOJEWÓDZKIEJ 

I AKADEMJI POSELSKIEJ.
N (patrz wczorajszy „Glos Pomorski" Ni. 223)

n.
Chcąc być ścisłym ęo do chronologii niedzielnych 

ubrad Zjazdu musimy z kolei podać treść rezomcyj. 
przyjętych jednomyślnie przez zebranych członków 
Rady Wojewódzkiej i Rad ..Okręgowych Ch. Dem., bez­
pośrednie po dyskusji przeprowadzonej nad referatem 
prezesa Chacińskiego.

REZOLUCJE:
Zjazd Pomorskiej Rady Wojewódzkiej i Rad Okrę­

gowych Pomorza „PoL Stronn. Chrzęść. Demokracji", 
obradujący w dniu 26 września 1926 r. w Grudziądzu:

1) wyraża klubowi Chrz. Dem., a w szczególności 
jego prezesowi, posłowi Józefowi Chacińskiemu, swe 
pełne dzianie i podziękowanie za rozumną taktykę, za 
pomocą której klub realizuje celowo program Chrzęść. 
Dem.;

2) wy taż? swe głębokie zadowolenie i prawdziwą 
radość, że uchwały Rady Naczelnej Chrz. Qem. z dni 
19 i 20 bm. o przejście Klubu Parlamentarnego do 
opozycji wobec ministrów. Młodzianowskiego i Suj­
kowskiego zostały przez Klub Parl. tak szybko i e- 
nergicznie wprowadzone w czyn przez Wyrażenie wo­
tum nieufności obu wymienionym ministrom;

3) poleca Pomgrsłdemu Zarządowi Wojewódzkiemu, 
aby w ramach programu Pol. Str. Chrzęść. Dem., zajął 
się energicznie interesami Pomorza;

4) zwraca się do Klubu Parłam, i Zarządu Głów­
nego z usilną prośbą, aby poczynania 1 zaoi£gi Pomor. 
Żarz. Wojewódzkiego dotyczące postulatów Pomorza 
energicznie poparły i realizowały bądź to na terenie 
parlamentarnym, bądź to u władz miarodajnych;

5) zwraca się do Zarządu Główn. z usilną prośbą o 
częste deltgtwanie posłów 1 referentów na wiece, ze­
brania, konferencje i akadcmje na Pomorzu.

Przyjęto również rezolucję w Sprawie zwalczania 
sekciarstwa i popierania kościoła rzymsko - katolic­
kiego.

REFERAT POSŁA M. ROCHA.
Za temat swego przemówienia obrał p. poseł Mar­

cin Roch sprawę przyszłej ustawy , samorządowej. 
Mówcą rozpoczął sŷ e wywody od zestawienia głów­
nych w rej dziedzinie prądów, a mianowicie: centrali­
zacji, decentralizacji i dekoncentracji, stwierdzając 
że nowe ustawy samorządowe idą właśnie w tym kie­
runku dekoncentracji.

W  ^olsce istnieją dotychczas cztery systemy ad­
ministracji. Najbardziej rozbudowany samorząd ma­
my w b. dzielnicy pruskiej, bardziej ograniczony ist­
nieje w b. Galicji a zwłaszcza w b. Kongresówce, za i 
na Kresach Wschodnich samorząd znajduje się zaled­
wie w .jcwpakich.

Rząd odnosił się dotychczas wrogo do samorządów. 
Stanowisko swe w tej sprawie motywowały Rządy 
różnorodnym rozwojem kulturalnym Państwa, które 

j posiada ponadto znaczny odsetek mniejszości narodo- 
wuśdcwytoh, wydanych częstokroć na łup bezmyślnej, 

1 a wrogiej agitacji antypaństwowej. Nic więc dziwne­
go, że na Kresach Wschodnich np. samorząd mógłby 
się stać terenem walki z Państwem.

1 Z tego też względu istniał zamiar wprowadzania 
W tycie kilku różnych systemów ramorzadowych, w 
zależności od poczucia i wyrobienia prawno - państwo­
wego danej połaci kraju. Projekt ten jednak został 
zarzucony dla względów polityki ogólno - państwowej. 
[W uchwalonej ostatnio ustawie o gminie wiejskiej nie 
Wprowadza się odrębnych systemów administracji dla 
poszczególnych b. dzielnic Państwa, przewiduje się 
tylko na Kresach Wschodnich mianowanie na okres 
jlG-letni komisarzy rządowych, którzy będą odgrywali 
niejako rolę instruktorów, dopóki samorządy nie wy­
chowają sobie zastępu pracowników państwowych.

W  b. dzielnicy pruskiej samorządy z niewytłuma­
czonych względów nie rozwijają się tak, jakby tego 
spodziewać §ię należało. W społeczeństwie tutejszem 
dominuje na tern polu dziwna apatja, natomiast dobrze 
rozwijają się samorządy na tererle b. Kongresówki.

Pos. Roch kończy swój referat wezwaniem do wy- 
powied senla się zebranych w tej kweatji.

W  dyskusji, jaka nad referatem powstała zabierali 
głos: pp. Filipiak z  Gdyni ów sprawie ni'*1 imiennych 
urzędników), red. romański z Bydgoszczy (o roli niem- 
ców w samorządach), red. Machalewskl z Grudziądzu 
(o przewadze żydów w ciałach samorządowych w nie­
których z miast Kongresówki).

Odpowiadając ną poruszone kwestje pos. Roch za­
znaczył, że państwo rozporządza dostatecznemi środ­
kami, ażeby unieszkodliwić ewentualną antypaństwo­
wą działalność żywiołów dla siebie szkodliwych. B. 
dzielnica pruska winna kształcić swych synów na u- 
rzędników administracyjnych, gdyż Polsce brak na tym 
polu dzielnych jednostek.

Referat organizacyjny wygłosił sekr. okręgowy na 
Pomorze p. Nowak. Jak wynikało z referatu, nowy 
■Żarząc! Wojewódzki powołał do życia szereg komlsyj, 
z których komisja organizacyjna obełmuje swą dzia­
łalnością całokształt rozwoju pracy w Chrz. Dem- na 
Pomorzu, będąc w trakcie wytężonej na tern polu pra­
cy, zaś społeczno - gospodarcza stara się zaspokoić 
rozmaite żądania, jakie z całego Pomorza do sekretar­
iatu napływają, nadając im właściwy tok i skierowu­
jąc lio rozmaitych instancyj.

O zamierzeniach Organizacyjnych celowo — dla 
łatwo zrozumiałych względów -  pisać ni" będziemy. 
Ostatnią część referatu wypełniły szczegółowe wska­
zówki, jak należy prace w stronnictwie prowadzić, a- 
eeby doczekać się z niej pożądanych rezultatów.

Przeprowadzona następnie dyskusja jasno wykaza- 
ral ż  wywody mówcy znalazły żywy oddźwięk u słu-

cnaczy, z których kilku domagało się uruchomienia w 
ich miejscowościach kursów dla referentów.

Kończąc oofite obrady, przewodniczący Zjazdu pos. 
Albin Nowicki wzywa zebranych do samopomocy w 
pracy nad rozwojem „Pol. Str. Chrzęść. Dam.**, zazna­
jamia z systemem pracy, przyjętym na kursie dl? re­
ferentów w Grudziądzu oraz zapowiada rozpoczęcie

zjazdów powiatowych, poczem, driękując za przybyć 
cie i wygłoszone referaty prezesowi pos. Józefowi Cha- 
cińskiemu oraz pcs. M. Rochowi, jak również za udział 
w obradach uczestnikom, przypomina o entuzjazmie, 
jaki w każdem poczynaniu w’iiten działaczom Chrzęść. 
Dem towarzyszyć i zamyka Zjazd o godziine 330 po­
południu.

Terror religijny w Meksyku nada: szaleje.
Meksyk, 28. 9. Jak donoszą z Meksyku, wojna wy- j biskupów Diaza i Floreta, którzy przybyli na zebranie 

znaniowa trwa w dalszym ciągu. Ostatnio policja mt- I y przebraniu j jak też anglika Rostaii‘da dyr. Koleg- 
ksykańska przeprowadziła rewizję w klubie włoskim, I jum Katolickiego. \Vszyscy uczestnicy wstali areszto- 
gdzie odbywało się zebranie katolików z udziałem 2 I wani 1 przewiezieni do wiezienia.

Kłamliwe taynn&oje prieciwpelskie
mają usprawiedliwić zbrojenie się Sowietów.

Królewiec, 28. 9. Jsu donosi „Morgen-Stiuime1* | sowieckich rozlepiane są wielkie plakaty, wskazujące na 
przybyłe z Rosji ao Kowna osoby, twierdzą, iż Sowiuty I zbrojenia Polski i grożące ztąd niebezpieczeństwo wojny, 
przeprowadzają mobilizację kilku roczników. Po miastach - .......   ■

S tu d e n t  -  o a n d j t ą .
iaboksieU skazany jml Im Rarminawa wiąiit nia*

Waiszawa, 28. 9. Prowadzoną przeć sądem do­
raźnym rozprawa przeciwko osk. Żaboklickiemu toczy­
ła się przedwczoraj : niezwykłą szybkością. Dwudzie­
stu czterech świadków przesłuchano w przeciągu 
trzecn godzin.

Sam oskarżony niczemu nie przeczył. Napadł, gro­
ził rewolwerem, takim zresztą, z którego nie można 
było wystrzelić, zabrał pieniądze, ucieka?, schował 
swojego olbrzymiego „Smit Westone" do teczki i bez 
najmniejszego oporu pozwolił się zaaresztować. W 
urzędzie Śledczym wyrzucił sam z kieszeni zrabowa­
ne pieniądze i oświadczył krótko:

— Dziś ao godzniy 12-iej byłem jeszcze porządnym 
czło wiekiem, a teiaz jestem już bandytą.

Kiedy słuchaliśmy tego, cp o nim opowiadali rodzi­
ce, koledzy szkolni, jego profesor, co mówił on sam 1 co 
z jego pamiętnika więziennego cytowano, przyrhuoził 
nam mimowoli na myśl Jakiś niesamowity drami We- 
dekmaa.

W szkole był uczniem bardzo średnim, odzna-zal 
się małomównością, ckrytością, nie posiadał w sonie 
nic z tego, co się nazywa radością życia. Koledzy, 
którym się czasami zwierzał, twierdzili, Że narzekał 
na szarość życia i roił o jakichś fantastycznych pla­
nach, projektach, dalekich podróżach. Pożądał silnych 
wrażeń.

Żabokbcki marzył! przez 2 Ma o marynarc* ale był 
naturą tak bierną, że wystarczyło jednej rozmowy z 
dyrektorem szkoły, aby ten plan porzucił. W siódmej 
klasie poszedł do wojska i podczas lnwazj! bolszewic­
kiej bił Się doskopale.

Atie kiedy trzeba było *jpetntć oowitmoŚĆ wojsko­
wą zdezerterował i został skazany na trzy miesiące wię­
zienia.

Po maturze wstąpił na politechniką, potem prze­

niósł się na uniwersytet, a potem wszystko rzucił i po­
czuł się starać c posadę — bez rezultatu.

Wówczas to zrodził się projekt wyjazdu do Ame­
ryki, gdzie mieszkała siostra jego ojca. Prowadzono 
w tej yprawi© korespondencję i Żaboklicki miał się U- 
czyć na amerykańskim uniwersytecie razem ze swoimi 
braćmi ciotecznymi.

Aby na tę wyprawę amerykańską zdobyć pienią­
dze napadli na sklep jubilerski Wassermana.

Podzielili się łupem ł Żaboklicki doctał 2C ziOtych.
Przyszła tedy kolej na Tąrgownika.
Swoje wyjaśnienie oskarżony zakończył w nastę­

pujący sposób.
— Chociaż zdecydowany byłem na śmierć, kiedy 

tam szedłem, to teraz w ostatniej chwili budzi się we 
mnie instynkt życia.

Chce się wszystkie siły s tę ż y ć , aby żyć, a do , 
tego dołącza się myśl o rodzicach, których byłem je­
dyną nadzieją. Zwracam się do sądu z prośbą aby z« 
wziglęau na moich błędnych* nieszczęśliwych rodziców, 
sąd ńje wymierzy! ml tej okropnej kary śmierci.

Foaczas słów ostatnich glos mu się łamał,, łzy po* 
płynęły po twarzy, a gdzieś dalej, na ławie świadKÓiw, 
wtórował mu płacz matki.

Rzeczoznawca dr. Nelken określił oskarżonego Ja* 
ko człowieka o usoosobieniu neuropątyeznem, człowie­
ka o złamanem życiu, dla którego 'jego twarz wy­
bił, dla, chuda, pokryta wyrzutami byłe straszliwą 
zją'. Jeri to typ liberalny, popadający łatwo w depresją 
a poczytalność nie byłą u niego zachowana. Ozyt. 
zbrodniczy można określić jako „indirek+er Selbśt* 
mord*, czyli po.średnią tonrnę samobójstwa.

O godzinie 5-ej min. 45 popoł. przewodniczący tty* 
banału wićeprez. Gumiński ogłosił wyrok, skazujący 
22-letnlego Lucjana ŻaboMfeklego na pozbawienie 
praw i bezterminowe ciężkie więzienie.

Jest to wyrok ostateczny.

JESZCZE JEDNA Z PLOTEK.
Lwów, 28. 9. Jedno z pism lwowskich wskazuje 

na możliwość, iż Sejlm warszawsk, wogóle nie zbierze 
się na obrady.

CO SIĘ ODWLECZE, TO NIE UCIECZE.
Warszawa, 28. 9. Dziś o godz. 1-ej popoł. odbył 

premjer Bartę! dłuższą konferencję z marszałkiem Ra­
tajem, na której ustalono, że we czwartek premjer 
wygłosi deklarację programową Rządu ł w rezultacie 
Sejm będzie musiał zająć stanowisko. Jeżeli Sejm 
wyrazi poszczególnym ministrom lub rządowi votum 
nieufności, zostanie rozwiązany. Nie Jest wyliuczo- 
nem, że po dzisiejszem posiedzeniu Senatu, o He bud­
żet zostanie przyjęty bez zmian, może nastąpić zam­
knięcie sesji i spór pomiędzy Rządem a Sejmem został­
by odłożony do października.

Z innych źródeł donoszą, że możliwość ta upada, 
gdyż premjer Bartel będzie stanowczo domagał się nie­
zwłocznego zaięcia stanowiska przez Sejm.
SEJM I RZAD STANA OKO W OKO DNIA 30-go BM.

Warszawa, 28. 9. Posiedzenie Sejmu odbędzie się 
dnia 30-go bm. w sprawie ratyfikacji traktatu polsko- 
rumuńskiego. Na posiedzeniu tern p. premjer ma wy­
głosić oświadczenie rządowe.
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SAMOBÓJSTWO Z NĘDZY.
By dgoszci, 29. 9. 69-letni prywatny prac. umysło­

wy Reinhard Friedrich zrozpaczony beznadziejnością 
swego położenia materialnego postanowił skończyć z 
żyoiem. ZanJa* ten wykonał w ten sposób że wyje­
chawszy do Białobłot podbydgoskich do swych blizkich 
krewnych, gdzie pomieszczony w pokoiku gościnnym 
na poddaszu w ciągu nocy powiesił się na futrynie 
dfewi. Dziś, rano znaleziono go bez Życia 1 przewieziono 
do Bydgoszczy.

WYRWANE SZPONOM GERMANIZACJI.
Warszawa, 28. 9. Dziś rano przybyło do Warsza­

wy 88 dzieci z Niemiec, które mają kończyć nauki w 
Polsce. Po kilkudniowym pobycie w .Warszawie dzie­
ci wyjadą do szkół na prowincję. : .

POWROT MINISTRA SPRAW WOJSKOWYCH.
Warszawa, 25. 9. Minister spraw w o js K .,  P its u d s K i, po­

wróci jutro do Warszawy.
ŻYDZI A PRZESILENIE.

Warszawa, 29. 9. Posiedzenie senackiego klubu żydow­
skiego uchwaliło nie zmieniać aktywnego stanowiska nad 
sprawa budżem w Senacie, wychodząc z założenia, Iż w ór 
pomiedz-*’ rząden a parlamentem dotyczy wyłącznie Sejmu, 
przed którym rząd jest odtnoy.rleazlatny.

ZDECYDOWANE STANOWISKO SENATU.
Warszawa, 29 9. Na wczorajszem posiedzeniu Senatu 

uchwalono skreślić 34 milj. złotych z ogólnego budżetu oraz 
przywrócić skreślony przez Sejm artykuł '3 o  mlesięcznem 
budżetowaniu. Oznacza to, Iż Senat sprzeciwił się Sejmowi 
I okazał, Iż może iw pewnej chwili odegrać decydującą roią 
oraz zmusić Sejm do zajęcia sie ponownie sprawą budżetową. 
Do wniosku o yotum nieufności nrsybedzle teraz kwestja bu> 
dżewwa.

STANOWISKO WIĘKSZOŚCI SEJMOWEJ WOBEC RZĄDU.
Warszawa, 29. 9. Sytuacja sejmowa nie jest dotychczas 

w  zupełności wyjaśniona, kluby powiem ni© zajęły jeszcze 
stanowiska wobec sytuacji wytworzonej przez ostatnie uchwa­
li senackie. Możliwam jest jedynie, iż Zw. Lud. Nar. zgłosi 
wniosek o votum nieufności dla całego rządu, Ch. D. 1 Ch. N. 
wnioski o Yotum nieufności & a ministrów SujKow^kiego I Mto- 
dwłanowskiego.

Wnioski te niefylko na wawicy, aie 1 wśród mniejszości 
narodowy cl,, a także w  centrum mają duże szanse powodze- 
m*. 1 1
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Wiadomości z Bydgoszczy i okolicy.

Dziś, we wtorek; „Ta, która się

BYDGOSZCZ dnia 28 września 1026 r. 
KALENDARZYK TEATRALNY.

Środa, 29. 9. „Skalmferzankl".
Cowartek, 30. 9. „Skalmierzankl". 
rlatea, l. io. „^kaimierzankl**.
Sobota, 2. 10. ,Gdybym chciała" (premiera).
Niedziela, 3. 10. g. 3.30. „Figle polityczne1' (ceny z n i i . ) .  
Niedziela, 3 10. godz. 8. „Skalmierr-nki".
Poniedziałek, 4. 10. „Gdybym chciała".

*
CO ORAJĄ W  KINACH BYDGOSKICH?

. Kto® ..Nowości”. Dziś, we wtorek: „T agedja wesołych 
uaewcaąt”.

®! Kino KrictaP „Ten, któremu się oprzeć nie mo-
Kino „Marysieńka 

sprzedała”.
© Kino v ono* y Gfc&atek“.

*
DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od poniedziałku 27 b. m do poniedziałku 4. 10. dyżurują 
apteki;

1) Apteka pod Aniołem, ul. Gdańska. 
ć) Apteka Kużaja, ul Dh-ga.
3)- Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska 

♦
j£ Kłoo „NowoścT wyświetla dziś film, stoicy na 

Pał'a»> wysokim poziomic artystycznym, wykonany ol- 
5??*®“® kosztem, p. t. ragedja wesołych dziewcząt". 
i > ! oi&y* głównych cały szereg gwiazd filmowych Jtt- 
kô  Ładprogram komedia w 2-ch aktach „Dom Buste- 
ra , Weka arcykomicznych wymrzeń.

©  Kino „Kristal" wystawi dziś po raz pierwszy dra- 
sajonowjr w 8 aktgch p. t. „Na rozdrożu" czyli 

*»ren, któremu się żadna nie oprze". W rolach głów- 
Ricctrdo Cortez, Leon Cnaney, Dorothy Mackaill,

l-**rway Tearie, Lcuiza Dres^ci. Film ten, wytwórni 
^arannount", Jest nadzwyczaj interesujący, akcja to- 
Cyy stę W Paryżu, Lonayme, Hiszpanji itd. Prócz tego 
wielki rnmorysnyczny nadprogram.

© Kino „Corso" wyświetla dzis sensacyjny film p. 
„Książęcy gagatek". W  roli głównej najlepszy alero- 
i skoczek Lucjano Albertiui. W filmie tym daje on 

atrakcję publiczności o niezwykle silnym napięciu. Nad­
program: Haroi.1 Lloyd w komedii p. t. „Filut i filutek*.

©  Kant Emerytów. Stow. Emerytów Wojskowych 
^ Bydgoszczy urządza w sobotę dnia 2 października 

Igkalu Kasyna Oftoerskfegc 62 p. p. (Jagiefioń- 
sKa J rj koiicert-raut poiączony z zabawą taneczną.

>otnrceT organizacyjny stanowią: Gen. bryg. Ga­
łecki, prezes, gen. broni Rrewusici, wiceprezes, geu. bry- 

Ratteiwfflowicz, członek Zarządu, pułk. Targoński, 
skarbnik, ppłk. Laskowski, sekretarz.

© stww. Cbra. Nar. Naucz. Szkół Powsz. Koło Byd- 
P®*®* odbędzie posiedzenie plenarne w sobotę, dnia 

PaiJzłcmlka o godzinie 7,15 wieczorem w szkole 
u j  męskiej*

. Na po^ądku dzlen«ym m. in.: 1. Referat: O Ka­
prowie*,! — koi. Mencel Józef,

Referat: Jak poznać charakter ludzi za pomocą 
K^onu *ZJopn'>mil’ chkwmantji i grafologu? __ kol.
^ 3- Sprawozdań.? ze zjazdu delegatów w Warsza-

t ' Spraw a „M odrzejow a".
®* Wyższy Kurs Naucz.
», Konferencje metodyczne 

zełW Tow* śpiewacie* „Echo". Nadzwyozb ,ne walne 
k» lo*? °dbędźie się w piątek, dnia 1-go październi- 

r. o godzinie 8-mej wieczorem na salce „Har- 
człrw-*' W  razie niestawienia się przepitej ilość.

następne zebranie odbędzie się o godz- 8,30 
/^ lę d u  na ikgć ciłenków. v .

-w ażnych obrad uprasza się o przybycie 
członków.

s ta -. Wystawa swoich". T egoroczn y  sezon wy- 
wystn^L bydg°sk iem  wuneuim Miejskiem rozpocznie 
koHcb Trniw,arzy, m ieszkających w B y d g oszczy  i o - 
ska l i  dział przyrzekli* Bartel B ronisław , B erezow - 

B łedow icz , D o łżyck i Leon, Gruss Kazi- 
ski ftLi a,c ‘4yńsid Marian, jed rk iew iczow a  J., Lew ań- 
jaftsld M ondral Karol, Rupniewski Jerzy, Tal-

otwarcia w 
®ko w najbii:
Pa®c* budów*
■3 Bydgosąc 
s  *m w sti

znany w p. A. Finca. r. »
pelmktrz ^u?*oszery, z doskonałych  koncertów ka
Ciaikowśk' T W agner, Grieg, Moniuszko.

Pr . innych. „ ,
neczna Pr^Ĉ  0ĉ  godziny 9-fcj wielka zabawa ta-
ohsaHrśe nr»^8rywa  ̂ b?da dwie orkiestry w pełnej
bandów. dźwiękach oryginalnych awoch jazz-

nabyć można w księgarni p. Idzi- 
kaJe^ Ulicy Gdańskiej po cenie 2,50 zl., przy

lat fn 1 - dzieci po francuski-!.. Dla u- eci od
w Francuskich Kursów Rządowych

Kopernika w Bydgoszczy otwiera z 
In a11 l -3 P^iernika osobne kursy dla dzieci od i 

do 13. l rowadzony będzie kurs przygotowawczy 
lementarny, w :dluę programu 2—3 klasy gimn — 

en u- PrzJ ęLy0Wania dzieci do nauki j'ęzyka frafl- 
e*fx,le? ° ’ 3' rn^.niCŻ udzielenia pomocy uczniom P°‘ 
^kującym, wpłata 6 złotych miesięcznie.

am M i S  °twarcia wystawy ogłosi Dyrekcja Muze 
*3 w najbrższym czasie.

beozieT  ^  budowy kościoła na Szwederowie od
dMernda 11^  By dgoszczy w niedzielę, dnia 3-go oaź 
twem b«J5 Sa8 w S tr o nicy koncert pod _kierownic 
znanv ti?d®*rzą

Zapisy przyjmuje oekretarjat kursów, codziennie 
od 6—8 wieczorem.

Wobec licznie napływających jeszcze -zgłoszeń na 
kursy dla dorosłych, dyrekcja kursów podaje do wia­
domości, że termin zapi^pw przedłuża się: do 10-go paź­
dziernika br.

© Zebranie Sodalicjl Pań Miejskich odbędzie się w 
środę ama 29 września o gódz. 8 i pół rano w zakładzie 
św, FI orjąna.

© Poa adresem Dyrygentów Bydg. Kół Śpiewa­
czych. Celom odebrania nut do utworów mających się 
odśpiewać z okazji uroczystości Sienkiewiczowskich, 
PP. dyrygiehci bydgosKich Kół śpiewaczych zechcą się 
jawić w lokalu Biblioteki Miejskiej w czwartek wiecw- 
reinS godz. 8-ej.

© Niemiecki lichwiarz. W bydgoskiej ekspozytu­
rze toczą się dochodzenia o lichwę pieniężną przeciw 
Pawłowi Stockmannowi (Chwytowo 3)

Stwierdzono, że Stockmarm żądał lichwiarskich 
procentów (6—15 miesięcznie).

Wszyscy, którzy od wyżej wymienionego pożyczali 
pieniądze, zechcą o tern donieść oydgoskiej ekspozytu­
rze (poi ój 36) piśmiennie lub ustnie.

©  Przyjazd Opery Pomorskiej do Bydgo^czy. 
Dnia 1 października o godz. 8 odbędzie się w Resursie 
Kupieckiej w Bydgoszczy występ Opery Pomorskiej. 
Dana bęuzie opera Hehry ego „Żydówka". Jest to je­
dna z najpiękniejszych i najpopularniejszych oper na 
swiecie, w każdym operowym teatrze. „Żydówka" na­
leży do żelaznego repertuaru, dając ogromu* pole do 
popisu solistom, dyrygentom i orkiestrze.

Dyryguje Z.. Dymmek. — Reżysorowaf główny re­
żyser opery Konstanty Krugłowsld. Biiety wcześniej 
nabywać można w księgami p. Gieryna przy placu Tea­
tralnym. . , , , .

O Nieszczęśliwy wypadek na kolejce. Wlczoraj 
we wtorek stacja kolejki wąskotorowej na Okol u w 
Bydgoszczy była widownią nader przykrego wypadku 
najecnania przez ładowany wagon małego dz ciaka 
Stało to się wśród następujących okoliczności. Oi j 
f  letni' Franio Rumiński, syn robutnika kolejowego 
Władysława, pozostawiony bez należytego, dozoru, ba­
wił się na torze kolejki i wśród tego dostał się pod 
nadjeżdżający wóz kolejki, naładowany szmatami. 
Chłopak doznał tak ciężkich pokaleczeń, iż walczy te­
raz międr -̂ życiem a śmiercią. Odwiezionym do lecz­
nicy miejsikej, zajęli sit? Lekarze.

Jak dotąd, Jest tylbe słaba nadzieja utrzymania 
przy życiu nieszczęśliwej ofiary braku należytej opieki 
nad nieletnim.

Wypadek miał miejsce około godz. 4-ej popołudniu.
® KRWAWA LICYTACJA. Onegdaj odbywała się tutaj 

licytacja w biowarze „Myślęcinek”, którą prowadził komor- 
iuk Romanowski. Podczas licytacji wyoacbi spór pomiędzy 
b. dyrektorem browaiu Sllwińsldiii a Jedlnym z licytantów 
Janem Szczygielskim, zam. przy ul. Chwytowe 16. Podczas 
sporu Sz. zaczął pięściami okładać dyiektora Śl. Uciekając 
przed napastnikiem zagroził, że ożyje broni, odmo tc ozczy* 
gieiskf nie „,'i.ostawał napastować, Wobec tego Si. stężeli!! 
z flinty i trafił Sz. w lewą nogę. Knlp utlrWła powyżej stopy. 
Sz. odwieziono do szpitala, gdzie nra wyjęto zaraz kulę. Stan 
jegc nie budzi ubaw.

©  nagła ŚMIERĆ NA CMtNi ARZU. Wczoraj o go<k. 
4 po poi. odbywał się pogrzeli „a tut. cmentarzu ewangelic­
kim. Po skończonym pogrzebie, gdy uczestnicy zaczęli się 
rozchodzić, jeden z nich WMUtlm Onaft,,robotnik, lat 49, zam. 
przy ul. Ogrodowej, dostał udaru serca, paoł I skonat Wy­
padek ten zrobił ogromnie przygnębiające wrażenie na obec­
nych.

„ S lia lm ie r z a t t k i" .
Komedjoopera w 3 aktach J. S* Kamińsklego — mu­

zyka Etuscnners — Inscenizacja SzIHera.
Wysitawiono po raz pierwszy w teatrze Bydgo­

skim 28-go września 1926 r.
Afisz powiada: komedjoupera. A naprawdę jest to 

sejdeczny wodewil, ale /ato taki nasz, wodewil taki 
1 f 1 -Z“' Polski i kochany. Trąci myszką. Tak. Ale 
w ten Włąśuie leży cały jeg0 urok. „Skalmierzanka- 
mi cieszyli się jeszcze nasi dziadowie, petem nasj 
ojcowie a teraz przyszła kolej i na nas.

Dy*-,: ;h teatru bydgoskiego należy się gorąca 
wdzięczność z a zapoznanie tutejszej publiczności % ta 
zaiste „perli*, dobytą ze skarbca naszych pamiątek re­
pertuarowych.

Twórca „SkalnFęrzaiiek* Javi Ni pomuoyn Kamiń­
ski to nie tyle „twórca" i po^ir, ile kompi'ator — ale 
rzec trzeba jędnem tchem, że kompilator zręczny i 
często utalentowany. 7 180 utworów, które spłodził, 
lub dla sceny polskiej tylko przyswoił, „SUIm* rzagei" 
właśnie jego oraz „Twardowski na Krzemionkach ma­
ją do dziś niewyczerpany kredyt u publiczności teatral­
nej.

A już „Skalmlerzptłki bez najmniejszego ciunia wąt­
pliwości. A'e pod jednym \/arunkiem: jeśli wysta­
wia i * są bardzo stylowo i jeśli artyści grający potrafią 
wydobyć z tegc klejnocika scenicznego wszystkie te 
skarby i walory, których tam jest tak bąjeczny pi ezei. 
Głównie zaś chodzi o to, aby wydobyć z tego utworu 
nietylko cały sentyment serdeczny, który chwyta ża 
serce, ale i ten humor złoty, którego jest tam tyle, 
tyle. . .

Premjera workowa tej sztuki w teatrz©# bydgo­
skim dowiodła, ii graiący w niej zespół nie wicie uro­
nił z tych wszystkich- efektów scenicznych, które ze 
sztuki tej wykrzesać się dadza. Jest to zasługa nie­
wątpliwa reżysera p. Zonner?, który dowiódł, iż czer­
pał z dobrych wzorów swe natchnienia reżyserskie.

Pozatem p. Zoner nu. sam jąkc w kom w ca jednej z 
najpocie&zniejszych figur w sztuce duże tego iumoni 
na surowo, który działa jak oilwa rozlana na wzbu­
rzone bałwany.

Zaba yne przygody p. Żunosława, „dziedztoa wie­
lu włości" otraz jego perypetie miłosne z hrabinf, i 
młodą wdową nie stanowi* może najwykwintritjsŁej 
fabuły dla dzisiejszego zblazowanego poi' względem 
literackim pokolenia, ale w opracowani! Kamińskiegc 
stano*yią kanwę wzorzystą i stylową* która m^o iaw i 
oko i ucjio widza przez cąje 3 akty.

Dziedzicowi bowiem zachciało się po sokcesach 
miłosnych z lalkami salonowumi amorów z dzieckiem 
z ludu. EKonom nie bity w ciemię, podsuwa mu „na 
ten sposób" Dosię córkę Krupiarki Marcanowej. Ale 
wdał się w to wszystko skrzydła i Amorek i pate­
tyczny, niczem hrabia z „Pana Tadeusza", uzkidzr 
Żurosław wpada w rozkoszne sidła uroc^ąi hrabiny 
która potrafiła przez dwa akty udawać r.ezwyłde u- 
roczą Skalmie-z^nko.

Rzecz wystawiono u nas z niezwykłym i wprost 
i o; rzutnym zasobem pracy oraz nakładem meoyieju- 
kich kosztów. Wszystkie kostiumy jak z igły a wsayr- 
‘stkie barwne i po kRaitowsa wzorzyste. Dekoracje 
stylowe z epoki stanisławowskiej Fałacyk z akta dro­
giego oraz park z stylową altanką kompozycji p. Wę­
grzyna czarował widzów pomysłowością. Ale rtwne 
pochwały należa się i vwolnej. okolicy*' z chatką Miar- 
cinowćd i dzwoniącą w mecie 1-yr które obm^śhł i 
wykonał nasz zawsze niezawodny p. Czaplicki.

Konik Zwierzyniecki, wpięciom- w akcję akta i-go, 
ożywił akt ten nadzwyczajnie. Gdybyż tylko statyst- 
ki, robiące w nim ruch nie piszczały cały czas tak nie- 
miłosiemie.

O p. Zonerze, jako wykonawcy srogiego1 ekonoma 
już oyta mowa w superlatywach najzupełniej zasłu­
żonych. Szczerze też komicznym był p. Dębowicz 
jakc głuchy bakałarz Kwik.

Prawdziwą jednak niespodziankę zgotował wido­
wni p. Strzelecki, który z postaci kasztelana i dzieazi- 
ca stworzył typ w przesadzie arcyśmiesznej tak za­
bawny, iż widownia raz pc raz sekundowała mu sal­
wami rozbawienia.

Sarnacki rezerwowy pułkownik w interpretacji p. 
Dominiaka wspaniale raz po raz wyrzucał swe „bom- 
oy 1 granaty..."

Panna Żabczyńska jako Dosia wykazała niebrzyd­
ki głosik i wiele wdzięku, który wartoby w^zyaksc 
w utworach nieśpiewanych kiedyś przy okazj innej.

Same komplementy należą sie też Pieprzykowi p. 
Klimaszc wsuiego. który miał sporo temperamentu isck 
krakowskiego a śpiewał, zwłaszcza po opanowaniu 
trem®, wcąje, wcalt.

Tylko Marcinowa nie dopisała. Grająca ją p. Chrza­
nowska przejaskrawiła rolę do absurdu a śpiewała pod 
zdechłym Medorem. Przecie jest w trupie byccgOSfcJe; 
zawszę doskonała w takich rolach nasza Mkuoaoiwł- 
czowa. Dajcież jej co prędzej tę Marcinową, r « f  
jęazie wyła na dalszych przedstawieniach z uciechy. 
Bo wodewil pczatem wystawiory jest tak, iż sala ba­
wiła sie na premjerse do rozpmru. A co też jeszcze 
dziać się będzie, gdy artyści się zgrają jeszcze lepiej 
i ześpiewają. Toż ludzi* będą (i powinni..), chodzić 
tera-: na te ,,Skalmierzanlri“ jak na pioęesję. Na taka 
sztukę i na takie jej wystawienie (poza p. Chrzanowską, 
ludziska czekali tu w B y d g o szczy  jak na środek uzdro­
wienia ochrony przed wszystkiemi zmartwieniami ży­
da codziennego i jego czarnymi kłopotami.

To też teraz mogą chodzić dó teatru p. Dybizbań- 
skiego wszyscy jak do apteki po lekarstwo. Znajdą 
tu je pewne i nie takie drogie jak w . . .  aptece.

„Fotel 69“

Wyicir o mistmstwo bydi.-KlDbD Kolarzy.
IB  n a g ró d !...  będzie I . . .  bieg żó fw l!
Bydgoski Klub Kolarzy na zakończenie sezonu urzą­

dza w dniu 3 października br. o godzinie 2 popołudniu 
wyścigi o mistrzostwo Klubu na szosie gdański* j . Start 
i meta „Szkoła Podehorążyoh“ .

,1. Bieg otwarcia 15 km — 3 nagrody ofiarowane 
przez członka B, K. K, p. Wylęgałę — skład rowerów 
Grunwaldzka 107.

2. Bieg dla niestowarzyszouych 8 km. — 4 na­
grody, ofiarowane przez B. E. K.

3. Bieg turystów 10 km. —  3 nagrody ofiaro­
wane* nrzez kabaret „MarimSł ul. Marcinkowskiego.

4. Bieg o mistrzostwo Klubu 35 km: czar do 
75 minut ■— 3 nagrody, ofiaiowane prz, i członka B. 
K. JL p. Donajsklego — fabryka szczotek i pędzli — 
Dr. Emila Warmińskiego 15.

5. Bieg senjordw o km. — 8 nagrody B. K .  E
6. Bieg żółwi w przejrzeń* 2(k mtr. Dotąd 

nie znany w Bydgoszczy, l?.^ bard̂ n interesujący — 
3 mgrody, ofiarował członek B. K. E. p. Graczykow- 
skt uł. Poznatska 27.

Po zawodach rozdame nagród w zetonaoh srebr­
nych, następnie zabawa w salach Kasyna Cywilnego, 
ul. GatsKa 160a. Początek zabawy o-godz. 8 wieoz. 
Orkiestra salonowa znanego i łubianego kapelmistrz? 
p. Fince. Wstęp na zabawę lylko za okazaniem 
zaproszenia.

Na bib- niestowarzyszonych można się zgłaszać 
u prezesa p. Kołakowskiego, ul. Król. Jadwigi 13: u 
wiceprezesa p. Graczykowskiego, ul. Poznańska 27. i; 
skarbnika p. Wylogały, ul. Grunwaldika 107.
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Kto jeszcze na przyszły miesiąc (październik) „Głosu Pomor­
skiego" nie opłacił niechaj nieswloerale w n i e s i e  
p r e n u m e r a t ę ,  aby nam ustalenie nakładu ułatwić,

a sobie zapewnie regularne otrzymanie pisma,
które w dalszym ciągu ulepszamy i staramy
się uczynić jaknajbardzie j interesującym.

Janowskiego w magistracie na piśmie zgłosili. Adre­
su kwatery dowiedzieć się można w biurze zjazdo- 
wem we Dworze Artusa.

Na zapytania wyjaśnia się, że w wainem zebraniu 
przed południem udział brać mogą także nieczłonko-

wie Z. F. P. jako goście. Nu uroczystem posiecLenhi 
brać mogą udział także rodziny ©ornatów, o Se sk 
w biurze zjązdowem, postarali o legirymacfc.

Zarząd Z. F.

Wielka akademja poselska Polskiego Stronnictwa
Chrześcijańskiej Demokracji.

(Dokończenie).

Bocznica Hlomatów Pomorskich. | l - £ « y  p a ź d z i e r n i k  n a d c h o d z i !
iW© wrześniu br. przypada 35-letnia rocznica słyn­

nego procesu toruńskiego, w którym rząd pruski wy­
stąpił przeciw młodzieży polskiej Pomorza, karzą*, ją 
surowo za naukę języka ojczystego.

Począwszy od około 1840 r. istniała na Pomorzu 
wśród młodzieży gimnazjalnej tajna organizacja Filo­
matów. Za przykładem sławnych Filomatów wileń­
skich postawih sobie Pomorzanie za cel ideały moral­
ne i patriotyczne; trzymając się z dała od czynnej po­
lityki, zajmowali się głównie nauką rodzimego języka, 
historji i literatury i pracowali nad podniesieniem w so­
bie i w innych ducha narodowego. W każdem mia­
steczku gimnazjalnam istniało koło filomackie, posiada­
jące zwykle bibljotekę, przechowywaną w ukryciu u 
członków. Starsi koledzy udzielali lekcji młodszym, 
którzy zresztą nie byli wtajemniczeni w całą organi­
zację.

Mimo zabiegów niektórych stronnictw politycznych
0 uzyskanie wpływu na Filomatów, organizacja utrzy­
mywała się na stanowisku bezpartyjnem i apolitycz- 
uem, kierownicy jej bowiem nie chcieli dać się wcią­
gnąć przedwcześnie do jakiegokolwiek obozu i więk­
szy widzieli pożytek w samem tylko pielęgnowaniu 
wśród młodzieży poczucia narodowego.

'Władze szkolne wpadały raz po raz na trop zaka­
zanych studiów. W końcu zeszłego wieku, gdy poli­
tyka antypolska wkroczyła właśni© w najostrzejszą fa­
zę i gdy udzielanie uczniom gimnazjalnym lekcji pol­
skich groziło najsurowszemi karamu udało się władzom 
wyśledzić tajne samokształcenie oraz istnienie jakiejś 
organizacji wśród młodzieży. Przypisano jej natych­
miast celę polityczne i antypaństwowe, aby zyskać 
ważmy argumept w kampanii przeciwpolskiej. Powo­
łano do odpowiedzialności sądowej przeszło stu "studen­
tów gimnazjum. Proces toczył się w Toruniu, a wyrok 
zapadł we wrześniu 1901 roku.

Mimo braku materiału dowodowego sąd uznał o- 
skarźonych winnymi i skazał ich za działalność anty- 
pństwową, pozbawiając możności kończenia nauk 
średnich w obrębie Rzeszy Niemieckiej, oraz praw do 
jednorazowej służby' wojskowej. Najmłodsi oskarżeni 
otrzymali naganę, z pośród starszych znaczna ilość zo­
stała sKazana na więzienie (od jednego do kilku tygo­
dni) oprócz wyżej wymienionych kar, które " były dla 
większości młodzieży dotkliwym bardzo ciosem, unie­
możliwiając wyższe studia i swobodny wybór za­
wodu.

Proces ten odbił się żywem echem w całej Polsce, 
a zwłaszcza w b. zaborze pruskim, gdzie wzbudził go­
rące oburzenie i tem silniejszy odiruch samoobrony.
Rząd praski spodziewał się przestraszyć społeczeńst­
wo polskie surowym wyrokiem, wyplenić skutecznie 
„mrzonki** o narodowej odrębności i przeszkodzić pra­
cy uświadamiającej i oświatowej. Niedaleka przy­
szłość wykazała jednak, iż cel ten nie został osiągnięty
1 dziś dawni Filomaci obchodzą w wolnej Polsce rocz­
nicę swej młodzieńczej walki z rządem pruskim.

Zjazd uczestników procesu toruńskiego i b. ©orna­
tów odbędzie słę definitywnie dnia 29. 9. 1926 r. w 
Totraria z następującym programem:

L lwia 28. 9. wieczorem pogadanka we Dworze 
Artusa.

IL Dnia 29. 9. o godz. 9-ej rano msza Św. za du­
sze zmarłych filomatów z kazaniem ks. proboszcza 
Szumana.

HL O godz. 10,30 wspólna fotografia uczestników 
procesu i zwiedzenie sali rozpraw, na której zapadł 
wyrok w 1901 roku.

IV. O godz, 11-ej uroczyste walne zebranie człon­
ków Z. F. P. na II piętrze Dworu Artusa z następują­
cym porządkiem:

a) Zagajenie,
b) wybór marszałka,
c) odczytanie protokółu z ostatniego wałnego ze- 

branją,
©  wybór zarządu i komisji rewizyjnej,
e) sprawozdanie skarbnika i sekretarza.
Pbzed zagajeniem nastąpi przyjmowanie nowych 

członków.
V. O godz. 16-ej uroczyste publiczne zebrani© na 

saii U-go piętra we Dworze Artusa ku uczczeniu ska­
zańców procesu toruńskiego z następującym porząd­
kiem:

a) Zagajenie,
'  ̂ b) wybór marszałka i prezydium honorowego, 

a c) referaty ks. prob. Makowskiego i p. Pietrykow- 
s ; skiego,

©  zamknięcie.
VL O godzinie 20-ej wspólna kolacja we Dworze 

Artusa.
DO prezydium komitetu honorowego weszli: wo­

jewoda pomorski dr. Wachowiak, prezes sądu apela­
cyjnego dr. Ruszczyński, prokurator sądu apelacyjne­
go dr. Lewandowski, kurator okręgu pomorskiego 
dr. Szwemin, prezes Izby Skarbowej pan Obrząd, 
starosta krajowy dr. Wybicki, prezydent dyrekcji 
kolei pan Czarnowski,, prezydent miasta Torunia p.
BolŁ

Na zjazd zaprasza się nietylko uczestników pro­
cesu, ale także wszystkich byłych filomatów, bez 
względu na to, czy są członkami Z. F. P. lub nie. —
Osobne zaproszenia wysyła się ze względów tech­
nicznych tylko do uczestników procesu i członków Z.
F. P.

Inni filomaci udział brać mogą bez specjalnego za- 
oroszenia. Legitymacyj już dalej ze względów tech­
nicznych się nie wysyła. Odebrać je można we Dwo­
rze Artusa, ydzie od 28. 9. będzie urzędowało biuro 
zjazdowe. Komisja kwaterunkowa przygotowuje kwa- 5 
tery dla tych, którzy się uprzednio o kwatery do p. I

Prezes Chaciński otwiera słuchaczom oczy na prze­
możną potęgę niebezpieczeństwa, płynącego ze skut­
ków wielkiej rewolucji rosyjskiej. Polska a za nią 
świat cały stoją wobec groźby czerwonego teroru. U- 
strój sowiecki wybudowany na barkach stukilkudziesię- 
ciu milionowego ludu pizg* klikę utopistów ideowych 
wspomaganą przez masonizm i żydostwo oparty na 
podstawach nieznanego w dziejach histooi uciemięże­
nia i niewojlnictwa właśnie tych, dla których obiecy­
wał być rajem, prowadzi niesłabnącą propagandę prze­
ciw Polsce katolickiej. Co było najpoważniejszą przy­
czyną zagarnięci^ władzy w Rosji przez garstkę obłęd­
nych zwyrodnialeów, cóż było przyczyną, że polała 
się niewinna krew milionów mordowanych ludzi. Przy­
czyną tą była apurtja i bezwład inteligencji i Klas oświe- 
copych. Drak siły, brak inicjatywy do oparcia się złu 
— niezdolność do pracy twórczej, jeno wieczna kryty- 
komanja, sarkanie, oskarżenie wszystkich i wszyst­
kiego.

Analogiczny objaw obserwujemy i wśród naszego 
społeczeństwa w szczególności wśród sfer naszej inteli­
gencji- Miast jąć się pracy społecznej, miast iść mię­
dzy lud, w dosłownęnj tego słowa znaczeniu. — Nie 
wzgardzić pracą kulturalno-oświatową, uświadamiać 
masy społeczne i organizować się jednocześnie. — Inte­
ligencja nasza nie myśli politycznie i r^ec można, o 
przyszłość Państwa i Narodu dba mało.

To lenistwo myśli i czynu mściło się zawsze na kar­
tach historii.

Idea Chrześcijańskiej Demokracji jest właśnie tą 
ostoją i źródłem wszechpotężnej mocy społecznej W 
niej szukać należy krzepienia i tg krzepienie dawać in­
nym. Chrześcijańska-Demokracja jest stronnictwem ró­
wnowagi społecznej.

Broniąc klasy robotnicze przed wyzyskiem kapi­
tału, wskazuje jednocześnie drogi etyki, pracy i obo­
wiązku społecznego rzeszom upośledzonym.

Poseł Roch w przemówieniu swem oparłem w prze­
ważnej części ną przesłankach natury gospodarczej 
krytykuje niedomagania i usterki naszej gospodarki na­
rodowej. Wytyka brak programu gospodarczego, krót­
kowzroczność rządu, zgubne dla Państwa rozdęcie bud­
żetu, zbliżające się zakończenie strajku angielskiego a 
z niem zanik wyjątkowej koniunktury gospodarczej. 
(800.000 tonn węgla wywożonego dotychczas przez por­

ty nasze i niemieckie pozostanie w kraju a liczba bez­
robotnych ponownie wzrośnie o  przeszło 20.000) wresz­
cie poruszyj sprawę niedomagaó natury podatkowej.

Jeśli tych rzeczy rząd nie przewiduje 1 w poczyna­
niach swych nie zdradza żadnych tendencji zapobie­
gawczych piętrzącym się niebezpieczeństwom — nale­
ży być przygotowanym na nowy etap katastrofy go­
spodarczej w ciągu kilku miesięcy, katastrofy, groźniej­
szej, może niż wszystkie dotychczasowe.

W końcu zebrania zabiera głos poseł Nowicki. Na­
wiązując do słów pos. prez. Ćhacińskiego prelegent ry­
suje rozwój historyczny ruchu cbrześcijańsko-społecz- 
nego, jako przeciwwagę skrajnym ideom socjalistycz­
nym.. Już w roku 1896 powstaje w Paryżu Związek 
Młodzieży katolickiej, pod którego sztandar garną się 
młodzi akademicy, jak również młodzież rzemieślnicza. 
Celem tego związku jest propaganda ideji chrześc.-de- 
mokratycznej wśród mas hłdowycn zarażonych zgubne- 
mi hasłami skrajnego radykalizmu. Młodzież ta wy­
trwale w swej pracy społecznej szła z kagańcem o* 
światy nawet między najuboższych, głosząc fan iłowi 
prawdy, dając strawę duchową i wskazując źródła nok 
dziej! dla lepszego jutra.

U nas również ruch tem został zapoczątkowany 
wśród młodzieży akademickiej. Siła jego moralna jesl 
duża, liczebnie jednak przedstawia sdę narazte słabo. 
Spodziewać się trzeba, ge inteligencja nasza wspierana 
przez duchowieństwo dążyć będzie nieprzerwanie do 
tworzenia podobnych organizacji. Będą one nietyfko 
twierdzami równowagi społecznej, lecz placówkami mo­
rał nem i w walce z rozpowszechniającerr. się złem. £  
wreszcie jest to może jedyny środek ugruntowania aO< 
bie przez inteligencję niewzruszonego autorytety any* 
patji wśród szerokich warstw społecznych.

Mówca szeroko uzasadniał potrzebę przeciwstawia­
nia się złu i demoralizacji i zakończył swe przemówie­
nie przekonaniem, że tylko wiara w swe powołanie, 
tylko niczem niezachwiana chęć do czynu i zapal za­
pewnia ostateczne zwycięstwo ideji chrześcijańsko-de- 
mokrątycznej.

Audytorium, które w uroczystem skupieniu przysłu­
chiwało się cennym referatom długiem! otklasKami i 
serdęcznemi słowy wyraziło podziękę zarządowi za o- 
rządzenie akademii w szczególności zaś pp, posłom No­
wickiemu, Chacińskiemu i Rochowi.

K r o n i k a  P o z n a ń s k a .
(Od własnego korespondenta),

— Wlec socjalistów poznańskich. Z okazji 25-cio 
łeda poznańskiego obozu socjalistycznego urządzili 
członkowie jego wiec demonstracyjny, w którym je­
dnak głównie bezrobotni zajęli glos i swoje li tylko 
sprawy omawiali. Przebieg wiecu był bardzo burzliwy 
i w żadnym razie nie mógł uchodzić za jakiś obchód 
jubileuszowy, to też i pochód, w którym wzięło udział 
około 500 osób nie był żadną demonstracją partji so­
cjalistycznej, lecz demonstracja bezrobotnych, o czem 
zresztą wyraźnie świadczyły napisy na transparen­
tach. Przechodnie uliczni zajęli wobec tej demonstra­
cji stanowisko więcej niż obojętne, to też pochód .so­
cjalistyczny w drżystą niedzielę robił smutne wraże­
nie.

— Ku czci Jana Kasprowicza odbyła się wczoraj 
uroczysta Akademja w gmachu Teatru Polskiego. Ja­
ko pierwszy mówca wystąpił prof. Tadeusz Grabowski 
kreśląc wizerunek wielkiego poety na de współczesnej 
epoki. Wykład swój poprzedził znakomity uczony od­
czytaniem odezwy Komitetu, jaki się w tych dniach za­
wiązał w Poznaniu, w celu uczczenia Jana Kasprowi­
cza dziełem trwałem, mianowicie ufundowaniem w Za­
kopanem domu poetów na Harendzie, u boku mogiły 
zmarłego wieszcza. Z kolei przemówił, przybyły u- 
mryślnie z Warszawy, znakomity publicysta i znawca 
dzieł Kasprowicza red. Zygmunt Wasilewski. W świet­
ną formę literacką ujętym wykładzie zobrazował mów­
ca twórczość Kasprowicza na tle okresu, poprzedzają­
cego odbudowę Polski. Dalszą część Akądemji wypeł­
niły recytacje z dzieł Kasprowicza, wygłoszone przez 
artystów Teatru Polskiego. W podniosłym nastroju 
zakończyła się piękna uroczystość, pierwszy publiczny 
hołd, złożony przez Poznań zgasłemu Poecie, Wielkie­
mu Synowi Ziemi Wielkopolskiej,

— Jubileusz Poznańskiego To w. Ogrodniczego. Po­
znańskie To w. Ogrodnicze obchodziło wczoraj 2E-cło 
lecię swego założenia. Po uroczystem nabożeństwie W 
kościele Farnem odbył się w południe w Auli Uniwer­
sytetu obchód jubileuszowy, który zaszczycili swoją o* 
becraością przedstawicielt władz ! organizaef ogrodni­
czych z całego kraju. Długi szereg gratulacji nadesła­
ły liczne instytucje rolnicze polskie jak i szereg wybit­
nych osobistości. W kilku przemówieniach mówcy pod- 
nosili zasługi Towarzystwai-Jubilata oraz sędziwego je- 
go założyciela p. Marcińca, któremu wręczono piękne 
upominki w postaci zdobnych albumów, mianowicie od 
Centralnego Związku Ogrodniczego w Łodzi , Stowa­
rzyszenia zawodowego ogrodników w Szamotułach o- 
raz Poznańskiego Tow. Ogrodniczego. Po przemówie­
niu p. dr. Trzctósfciego, gratulującego Imieniem Włefko* 
polskiego Związku Kółek Rolniczych, zebrani przyjęli 1> 
aplauzem do wiadomości, że z okazji swego jubileuszu 
Towarzystwo postanowiło mianować kilku wybitnych 
osobistości i kilku zasłużonych członków, honorowenri 
członkami Towarzystwa, Godność tę nadano m. im. pp- 
prezydentowi miasta Cyrylowi Ratajskiemu, Wiktoro­
wi Suiczewskiemu, Bogumiłowi Bagińskiemu, Prezeso­
wi Pomorskiego Towarzystwa Ogrodniczego, prol- 
Piotrowi Hozerowi z Warszawy oraz członkom Tow- 
Pozn. pp. Baranowskiemu i Kazimierzowi Witkowskie­
mu. Uroczystości jubileuszowe zakończył bankiet dla 
gości w Bazarze i kolacja w sali Ogrodu Zoologicznego-

— Z Teatrów Miejskich. Teatr Wielki występuj* 
dziś z premierą operetki Zellera „Ptasznik z Tyrolu**- 
W środę odbędzie się w Teatrze Polskim z napięcłerr 
oczekiwana przez kulturalne sfery miasta premjerfl 
Kasprowicza „Uczty Herodjady"
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BZUŁ SPdlGGZHO-aOSrODlBCZT.
Wywiad z Mlnisfrem Kolei
inż. p. Pawłem Romockim

Przedstawiciel Polskiej Agencji Publicystycznej 
zwróci} się do p. Ministra Kolei z prośbą o wyjaśnienie 

. es^> związanych z utworzeniem i organiza- 
j  ,^™ls êrstwą Komunikacji. Pan Minister Romoeki 

udzielił wyjaśnień następujących:
. _ Powianie do życia Ministerstwa Komunikacji 
Jesi: związane przedewszystkiem z równoczesnem usa­
modzielnieniem zarządu Polskich Kolei Państwowych, 
które pomimo stosowanej do nich nazwy „przedsiębior­
stwa państwowego" nie korzystały dotychczas w spo­
sobie zarządzenia z uprawnień w zakresie chociażby o- 
graniczonym, bez których cechy przedsiębiorczości roz­
winąć się nie mogą. Mająca się utworzyć Generalna 
Dyrekcja Kolei w przeciwieństwie do zarządu dotych­
czasowego jest jednostką prawną z prawem korzysta­
nia z handlowych kredytów, stąd w okresach finanso­
wo trudniejszych dla kalek w momentach przejścio­
wych np. w kwartale pierwszym, w okresie najmniej­
szych przewozów i najmniejszych wpływów jest mo­
żność korzystania z kredytu bez uciekania się do po­
mocy Skarbu Państwa. Klauzule, ograniczające tę mo­
żność i nadzór nad Generalną Dyrekcją Kolejową, spra­
wowany przez Ministerstwo Komunikacji, zabezpie­
czają w mierze dostatecznej, aby kredyt taki nie zo­
stał zażyty. Rzeczą naturalną jest, że uprawnienia do 
korzystania z tych Kredytów nie naruszają w zupełno­
ści podstawowych przepisów konstytucyjnych o zawie­
raniu pożyczek państwowych.

Drugą cechą kapitalnego znaczenia dla przedsię­
biorczości, jest zastosowany dla Generalnej Dyrekcji 
Kolei sposób budżetowania. Jeszcze jako referent sej­
mowej komisji budżetowej dla preliminarza Minister­
stwa Przemysłu i Handlu przy omawianiu spraw t. zw. 
przedsiębiorstw państwowych uzasadniałem pogląd, że 
uchwalanie planu gospodarczego przedsiębiorstw para­
grafami czy działami stoi w tak rażącej sprzeczności 
z przedsiębiorczością, że zdolnością przystosowania się 
do koniunktur i konieczności eksploatacyjnych, iż wa­
runkiem nieodzownym usprawnienia przedsiębiorstwa 
jest rozwiązanie rąk inicjatywie zarządu przez zmianę 
w praktyce budżetowej. Dowód słuszności mego twier­
dzenia upatruje nietylko w doświadczeniu przedsię­
biorstw prywatnych, chociażby największych, które 

swoich nie krępują szczegółowymi planami 
eksploatacji i to na rok naprzód, ale również w do- 
swiadczenio, w kierownictwie naszych przedsię- 
™wstw państwowych. W  wykonaniu planów gospodar- 

najniższa wydajność finansowa odpowiada u nas 
największemu skrępowaniu budżetowemu i odwrotnie, 
^y^ojowaną samodzielność przedsiębiorstwa, jak np. 
w Chorzowie dała rezultaty najlepsze.

Wśród innych warunków korzystnych, w jakie po­
stawiona zostaje Generalna Dyrekcja Kolei, podkreślić 
należy oddzielenie funkcji zarządcy kolei od osoby mi­
nistra, co przy ustroju konstytucyjno-parlamentarnym 
zapewni większą ciągłość i jednolitość kierownictwa ko­
lejami, a zarazem odciąży kierownictwo od zagadnień 
natury politycznej, paraliżujących w ustroju dotychcza­
sowym znakomitą część czasu i energji.

Względy oszczędnościowe przy powołaniu General­
nej Dyrekcji Kolei decydowały ostatecznie na rzecz tej 
rekonstrukcji. Mam na myśli oszczędność w znaczeniu 
najszerszym i najwyższym, oszczędność nie mającą nic 
wspólnego z ekstensywnością gopodarki kolejowej i 
spustoszeniami na długie lata w niej dokonanemi. Po­
tocznie pojęta oszczędność, to zmniejszenie eksploata­
cyjne w bliższej i dalszej przyszłości bez myśli o osią­
gnięciu wyższej wydajności finansowej.

Oszczędność np. pojęta jako zmniejszenie wydatku 
^  jakości ludzi jest wręcz sprzeczna z warunkami wy- 
dajnoścj i prowadzi wprost do dezorganizacji. W tak 
olbrzymiem przedsiębiorstwie, jakim są koleje, racjonal­
ne wyzyskanie prący 168 tysięcy ludzi nie będąc akcją 
oszczędnościową w potocznem znaczeniu tego słowa 
tysn niemniej prowadzi do lepszych wyników finanso- 
" J ch i Podniesie dochód, o który chodzi. Przestrzegając 
celowość wydatków co do rozmiaru i w każdym za­
lesie  poczynania 'Generalnej Dyrekcji Kolei będą o- 
szczędne.

Ministerstwo Komunikacji obejmuje politykę komu- 
™ acyjną w zakresie kolejnictwa, poczty, telegrafów, 
etefonów, radjo i lotnictwa. Koleje znajdą się w zarzą- 
, z.le Generalnej Dyrekcji Kolejowej, poczta, telegrafy, 
e efony i radjo w zakresie Generalnej Dyrekcji Poczt, 
 ̂ lotnictwo w postaci jednego z wydziałów w samym 

Ministerstwie, jako dział administracyjny, a nie przed­
siębiorstwo. Generalna Dyrekcja Poczt zostaje więc 
^yfączona z Ministerstwa Przemysłu i Handlu i prze­
niesiona do Ministerstwa Komunikacji. Zmiany w in­
nych dykasterjaeh obecnie dokonywane nie będą. Wej­
ście w życie nowej organizacji normalnie związane nie 
hędą. Wejście w życie nowej organizacji normalnie 
związane jest z dniem ogłoszenia odnośnych ustaw, 
faktyczna reorganizacja zostanie zakończoną do 1-go 
•tocznia 1927 r.

Nowela do ustawy o rozbudowie miast.
W najbliższym czasie wejdzie na Radę Ministrów 

nowela do ustawy o rozbudowie miast. Nowela ta za­
wiera szereg nowych postanowień między innemi, że 
w skład komitetów rozbudowy miast mają wchodzić 
przedstawiciele organizacji sfer najbardziej potrzebują­
cych. Także materialnie nowela przyznaje tym sferom 
ludności uprzywilejowane stanowisko, że kredyty win­
ny być udzielane przedewszystkiem na budowę małych

mieszkań z odsunięciem na plan dalszy budowy domów 
większego typu. Spółdzielnie mieszkaniowe będą miały 
być przez gminy zaopatrywane w kredyty, w ramach 
budżetów gmin. Z kredytów państwowych będą mo­
gły korzystać najwydatniej gminy miejskie, które bu­
dowę mieszkań będą prowadziły we własnym zarządzie 
lub za pośrednictwem spółdzielni mieszkaniowych.

Siąd możemy czerpać środ$ na poprawą doli urzędniczej.
Dr. A. Gręplowski w „Glosie Narodu" sądzi, że brak 

środków na poprawę doli urzędniczej daje. się odczuć 
jedynie wskutek lenistwa sejmu i krótkowzroczności 
rządu, gdyż źródła takie istnieją. Przedewszystkiem na­
leżałoby zgodnie z wywodami posła Michalskiego przy­
wrócić zawieszone od czasu wojny pobieranie podatku 
budynkowego, domy na wsiach są zupełnie od niego 
wolne, a przed wojną, płaciły go, z czego zaborcy mie­
li ogółem 43 miljony zł. Ludność wiejska niechętnie 
płaci podatek majątkowy, łatwiej byłoby z niej ścią­

gnąć poaatek od budynków jakc konkretniejszy i n>
chwytniejszy. Powinno* się również zwiększyć wpły­
wy z podatku dochodowego. Należy znieść przywilej 
zwalniający własność ziemską niżej 30 morgów gruntu 
użytkowego od podatku dochodowego, dałoby to o 25 
milionów rocznie więcej. Niesłuszne jest również doko­
nane ostatnio obniżenie wpływów z podatków przez 
powiększenie minimum wolnego od podatku spadko­
wego.

Jesienna ocena masła.
W najbliższym czasie odbędzie się jesienna ocena 

masła w Rzeszowie w Państwowej Szkole Mleczar­
skiej. Sprawa ta jest pierwszorzędnego znaczenia, bez 
periodycznych bowiem ocen masła, przeprowadzonych 
przez najlepszych fachowców-miecząrzy, nie może być 
mowy o doskonaleniu jakości masła, jego* eksporcie i, co 
najważniejsza, korzystnem bycie na rynku zagranicz­
nym.

Przed wojną na ziemiach polskich urządzano oce­
ny w każdym zaborze oddzielnie, W czasie wojny wo- 
góle zaprzestano ich urządzania. — Obecne więc wzno­
wienie ocen jest ważnym krokiem naprzód w rozwoju 
mleczarstwa. Aby przyniosły one istotnie korzyści, 
winny być zorganizowane przynajmniej dwa razy W 
ciągu roku na wiosnę i w jesieni.

Ocena masła odbywa się w sposób następujący: 
próbki do oceny są zwykle wysyłane dwa razy. 
Pierwsza próbka jest podana ocenie na trwałość i dla­
tego winna być przez mleczarnie wysyłana w- takim 
terminie, aby można ją było poddać próbie 10-cio dnio­
wego przechowania w chłodni. Drugą próbkę zaś wy­
syła się tak, aby świeża doszła na dzień oceny masła 
przez Komisję sędziowską. Komisja sędziowska, bada­
jąc masło, wyznacza mu za poszczególne cechy, odpo­
wiednią ilość produktów, licząc za trwałość od 0 do 
30 punktów, zaś za smak, zapach, barwę zewnętrzny 
wygląd, strukturę od 0 do 75 punktów — razem od 0 do 
105 punktów. Na podstawie ilości otrzymanych punk­
tów zalicza się masło do odpowiednich gatunków. Na­
zwę masła wyborowego uzyska to, które będzie mia­
ło od 91 do 105 p.: bardzo dobrego — od 71 do 90 
p„ dobrego — od 51 do 70 p., kuchennego zaś od1 0 
— 50 p. '

_ Termin ocen i porządek obrad1 zjazdu podany bę­
dzie na 14 dni przed ocenami.

Oceny odbywać się będą 2 dni, trzeciego zaś dnia 
będzie miał miejsce zjazd osób, interesujących się mle­
czarstwem. Podczas zjazdu odbędą się demonstracje z 
najnowszemi maszynami mleczarskiemi i referaty z 
dziedziny  ̂ mleczarstwa i hodowli. Min. Rolnictwa i 
Dóbr Państwowych przyznało nagrody honorowe za 
wyborowe okazy masła i serów.

Ircrnto krajowa. ™  ”
— USTAWA O ZWALCZANIU NIEUCZCIWEJ 

KONKURENCJI. Dawno oczekiwana przez sfery go­
spodarcze ustawa o zwalczaniu nieuczciwej konkuren­
cji została ogłoszona w N-rze 96 Dziennika Ustaw R. 
P. z dn. 26 września b. r. pod poz. 599.

Ustawa jest oparta na projekcie sekcji prawa han­
dlowego Komisji Kodyfikacyjnej, która za podstawę 
swojej pracy przyjęła referat prof. Zolla.

Konstrukcja ustawy polskiej jest zupełnie oryginal­
na i różni się od wzoru francuskiego i niemieckiego. 
Ustawa wchodzi w życie po upływie dni 14 od ogło­
szenia.

— TRANZAKCJE Z ŁOTWA I ESTONJĄ. W zwią­
zku z większemi zakupami dokonanemi przez estoń­
skich hurtowników w łódzkiej manufakturze nastąpiła w 
przemyśle włókienniczym znaczna poprawa. Eksport 
tygodniowy towarów wełnianych i bawełnianych z Ło­
dzi do Estonji sięgał w ostatnich czasach sumy 300.000 
dolarów. Warunki tranzakcji dokonanych z Estonją by­
ły wygodne ze względu nâ  częściowe wypłaty w go­
tówce, częściowo zaś w krótkoterminowych wekslach; 
pewnemu powiększeniu ulega także eksport do Łotwy. 
W ciągu tygodnja spodziewany jest ponowny przyjazd 
większych pąrtji kupców z Łotwy i Estonji.

— USUNIECIE ZATORÓW WĘGLOWYCH NA 
GÓRNYM ŚLĄSKU. Katowice, 28. 9. Od dnia wczoraj­
szego rozpoczęła się intensywna regulacja transportu 
węglowego Dyrekcji Katowickiej. Lin je, mają być o- 
czyśzczone w ciągu kilku dn ii węgiel będzie miał do­
stateczną ilość pociągów jak zarówno na eksport, tak 
i rynek wewnętrzny.

BI1AK WAGONÓW POMNIEJSZA NASZ EKS­
PORT. Gdańsk, 28. 9. W tygodniu ostatnim zazna­
czył się spadek eksportu węgla przez port gdański. 
Fakt ten wpływa n? ogólne zmniejszenie się eksportu. 
Wobec 143 lub 150 tysigey ton w tygodniach poprzed­

nich eksport wyniósł 120 tysięcy tonn. Fachowcy 
twierdzą, że powoduje to brak wagonów.

Kronika zagraniczna,
— NOWY PORT ROSYJSKI NA BAŁTYKU. Rząd so­

wiecki postanowił wybudować nowy port przy ujściu rzeki 
Ługi. W tym celu połączona zostanie rzeka Ługa kanałem 
z zatoką Fińską. Nowy port, który będzie najbardziej na za­
chód wysuniętą przystanią rosyjską, ma być przeznaczony 
wyłącznie do eksportu drzewa.

SleMa flesiętai.
W arszaw a, 2 września f i  W.)

WALUTY.
Transakcje Sprzeda?. Kapno 

» e l .  St. Zjed*. 8.97 8.99 8.fl5
DEW IZY.

Dolary Stanów Zjed..................................................  8.98
Floreny fe e U a d e rs k io .................................................  V 260.46
Franki b e l g i j s k i e .....................................................   .  . 34.29
Franki fra n cu sk ie .................................................... ....  .  85.84
Praski szw a jca rsk ie ................................................... ..  . 173.91
Funty aagielskie   . 43.66
Korony a n s tr ja ck ie ..............................................................137.08
Korony czeskie . . .  • ................................................

Z łoty  w dniu 28 września 1926 r»
Gdańsk przekaz 5 i .00—57.15, gotówka 57.08—57.32, 

lin przekaz na Warszawę i Poznań 45 43—46 67. nr Katowhce 
46.33—46.57, gotówka 46 36-46.84, Londyu pizekaa 42J O, 
N. Jork przekaz 1103, Znrych przekaz 57, Mediolan przekaz 
287, Amsterdam przekaz 25, Ryga przekaz 67, Bukareszt pJM- 
kaz 2225, Czern.owce przekaz 2200, Budapeszt gotówka 7830— 
80.50, Praga przekaz 78.15—78,65, gotówka 77.90—78.90.

Ostatnie inrsa leiełonem.
Warszawa, 29. 9. Godz. 9. (AW ). Nieurzędowo notowa­

no dolar 9.00 zł, gulden 1.74% zl. Tendencja niejednolita.
, PAPIERY WARTOŚCIOWE.

POZNAŃ, 28. 9. Tendencja na akcje utrzymana Z akcyj 
bankowych ofiarowano Bank Zw. Sp. Zarobk., natomiast po-, 
szukiwano po 1.20 Bank Przemysłówców. Z akcyj przemy­
słowo handlowych w ilościach niekwaliflkujących się do 
notowań handlowano Młyn Ziemiański po 1.50 i Wielkopolską 
Wytwórnię Chemiczną po 0.50 Posznkiwano Poznańską S-ką 
Drzewną, Piechcin, Roman May i Unię, natomiast oddawano 
C. Hartwiga i Lubań. Z akcyj nieoficjalnych Bank Polski 
w płaceniu 83, Akwawit 60. Przechowo 7.50. Na rynku pa­
pierów procentowych tendencja na papiery lokacyjne poznań­
skiego ziemstwa kredytowego mocna. Wybitnie zwyżkowały 
listy zbożowe, które notowano 15.25—15.50, również zwyżko­
wały i w płaceniu listy dolarowe 6.85—6.80, poznańskie listy 
zastawne 43—44.

ZIEMIOPŁODY.
WARSZAWA, 28. 9. Tranzalccje na Giełdzie Zbożowo- 

Fowarowej za 100 kg. franco stacja załadowania. Ow.es po­
znański jednolity 29.50, jęczmień lcongr. kaszo wy 30.00. Ceny 
orientacyjne ustalone przez Komisję Notowań. Cena fr. stacja 
załad. Pszenica 48.00, żyto 34.50. Tendencja chwiejna, obroty 
małe.

GDAŃSK, 28. 9. (U). Pszenica 127 f. 14.00, 124 f. 13.50 
—13.75, 120 f. 12.75, żyto nowe 10.70, jęczmień pastewny 9.50 
—10, browarowy 10.25—11, groch drobny 12—16, Victoria 20— 
26, zielony 15—20, ospa żytnia 6.25—650, pszenna gruba 7— 
—7.25, mak niebieski 40—44, gorczyca 22 -25 . Dowóz do 
Gdańska: pszenicy 70, żyta 500, jęczmienia 538, owsa 15,
grochów 260, ospy i makuch 15 tonn.

B YD ŁO  I MIĘSO.
POZNAŃ, 28. 9. Urzędowe sprawozdanie targowe Komisji 

notowania cen. Spędzono wołów 24, buhaji 95, krów 1515, 
1343, cieląt 214, owiec 563, razem zwierząt 

2384. Ceny loco targ, Poznań łącznie z kosztami handl. Pła­
cono za 1.0 kg żywej wagi za: pełnomięste wyrosłe stadn. 
najw. wart. rzeźr.. 130—136, pełnomięsiste młodsze 120, miernie 
odżywione młodsze i dotrze odżywione starsze 104, pełno­
mięsiste wytoczone jałówki najw. wart. rzeźniej 150— 154, 
pełnomięsiste wytocz, krowy najw. wart. rzeź. od lat 7 136, 
starsze wytocz, krowy i  mniej odżyw, krowy i jałówki 120, 
miernie odżywione krowy i jałówki 100, licho odżywione 
krowy i jałówki 80, najprzedniejsze cielęta toczne 200, średn. 
tuczone cielęta i najprzedniejsze ssaki 186—19C, mniej tncz. 
cięlęta i dobre ssaki 170—174, liche ssaki 156—160, starsze 
skopy tuczne, liche jagnięta toczne i dobrze odżywione młocie 
owce 114, jagnięta tuczne 104—110. liche jagnięta i owce 
92—100, pełnomięsiste od 120— 150 kg żywej wagi 240—242 
pełnomięsiste od 100—120 bg żywej wagi 232—234, pełno ro­
si ste od 80—100 kg żywej wagi 228, mięsiste świnie pone 
80 kg 216—220, maciory i późne kastraty 180—220. Przebb 
targu na bydło i cielęta ożywiony, na resztę spokojny.
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J U B I L E U S Z O W Ą  W Y S T 4 W Ę  
O S B O D M I I ą  W  P O Z I 4 I I I J
otwartą Jc 3-go października włącznie. Bilet 
wstępu I . — z ł .  Studenci, ucznowie i woj­
akowi szeregswi 0 ,5 0  z l .  Co dz i e n n i e  od 
gadziny 16-tcj do 20-tej K O N C E R T  słynnej 
o r k i e s t r y  » t .  H a m y s lo  r i h i e ^ o .

Wirdoości bieżące.
vk (IO k lf|D Z  środa 29 w rześnia  1926 r.

K flL SItnftP Z : Sroaa 29-go t rześnia Michała arch' 
Czwartek a O-go Hieronima w.
Wseńód słuiw- 5 58 lathod 17 42 
Wschód kuięiyoi 22 41 zachód 14 48

—** DYŻURY NOCNE APTEK. Od dnia 25 wrze- 
Snia do 1 października r. b. Apteka pod Łz będziem, Ry­
nek 20, telefon 142.

—** KALEND AR TYK TEATRA1 NY 
Środa: — Teatr nieczynny.
Czwartek: — „UCIFKiD MI PRZEPIÓRECZKA11. 
Piątek: — Teatr nieczynny.
Sobota: — pp. „SPADKOBIERCA" przedstawienie dla 

młodzieży szkolnej oraz popularne. — (Początek o 
godz. 5-ej). Ceny od 40 gr. do 2 zł.

Sobota: wlecz. — „GDY KOBIETA ZAPRAGNIE", pre­
miera.

Nie Mela: pop. — „-WIELKA KSIĘŻNA I CHŁOPIEC 
HOTELOWY".

Niedziela: wiecz. „ODY KOBIETA ZAPRAGNIE". 
PtfniedzitaJek: — Wielki koncert Ignacego Dygasa i F. 

Korwin - Szymanowskiego.
—~  BIBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L. przy ul. Li­

powej otwarte są dla dorosłych codzień od godz. 17 do 18-ej 
» * c ł , a d a  dzieci tylko we środy od gudz. 16 do 17 po poł.

*
Z TEATRU MIEJSKIEGO. Dziś artyści grają W, Tu­

choli. Teati w Grudziądzu nieczynny.
W  czwaiwk przemówi ze sceny nasze] tuórca nieśmier­

telnych „Popiołów", nie jożałowany Stefan Żeromski w swe) 
ostatnie) pracy scenicznej „Uciekła mi przepióreczka"..., da- 
jące) szerokie pole do popisu artystom z pp. Porębską, Mro­
wińska, Zlęclakiewlczem, upańńskim, Bay-Rydzewskim, Rym- 
szą, Jaworskim, Kisielewskim i Millerem na czele. Początek 
o gode. 8 PULkmamie — W  antraktach koncert 65 p. p.

W  płatek teatr z powodu wyjazdu zespołu do Tczewa nie­
czynny.

W  sobotę po południu o godz. 5 Pierwsze przedstawienie 
pooalarne i dla młodzieży szkolnej! po cenach minimalnych, 
od 40 gr do 2 ł. /.rtyścl odegrają wspaniałą, pełną pulskiego 
humoru komedie A. Grzymały-Siedlecklego „Spadkobierca" 
w p re m io w e j obsadzie.

Wieczorem po raz, pierwszy arcywesota farsa p. t  „Gdy 
kobieta zapragnie” . . .  Próby pod kierunkiem p. Zieclaklewi- 
eza dobieKają końca.

W  niedziele po poluoniu „Wielka księżna i chłopiec ho­
telowy”  z pp. Wandą Zbierzowską i Leszkiem Rymszą w ro- 
lacł tytułowych.

Wieczorem powtórzenie sobotniej pTemjery ,,Gdy kobieta 
capragmeA..

*  ■
—** KIŁO „APOLLO" demonstruje od poniedziałku, 

dnia *7-go hm. wspaniały dramat w 8 aktach p. t. „O 
Honor Matki" z gwiazdą amerykańskich eicranów Thes- 
sy Harrison oraz niezrównanym komikiem Biscot w 
rolacl czołowych. W drugiej części programu „Boha­
ter dnia" z znakomitym sportowcem Hoot Gibson w 
rołi tytułowej. Na zakończenie „Pogrzeb Żeromskie­
go".

—** KINO „ORZEŁ" wyświetla od poniedziałku 
monumentalny szlagier sezonu w 12  aktach wytwórni 
amerykańs Hej Vitagraph pt. „Czerwony korsarz" („Ka­
pitan Blood"). W rolach głównych urocza gwiazda fil­
mowa Jeaue Paiige i niezrównany J. Warren Kerrigan. 
Jako nadprogram sensacyjny obraz „Dziecko losu". — 
Razem 18  iktów.

*
— *♦ STAN WODY W  WIŚLE POD GRUDZIĄDZEM 

w  dlniu 28 września wynosił 0,94 mtr.
— * *  OSOBISTE. Prezes Związku Towarzystw Kupieckich 

na Pomorzu, p. Tadeusz Marchlewski, po kilkutygodniowym 
pobycie zagranicą, w  Czechosłowacji, Austrii, Szwajcarii i 
Francji, w  których to krajach zwiedził odbywające się tam 
targi jesienne, oraz po zapoznaniu się ze stanem koniunktury 
przemysłowo-handlowej w większych ośrodkach europejskich’ 
powrócił do Grudziądza.

WIELKI KONCERT IGNACEGO DYGASA. W nad­
chodzący pnoiedziałek odbędzie się nieodwołalnie wielki kon­
cert, w  którym udział przyjmują wszechświatowej sławy 
pierwszy tenor opery warszawskiej Ignacy Dygas oraz znany 
kompozytor-pianista profesor Feliks Korwin-Szymanou akl. — 
Program obfity i doborowy. Bilety w cenie od 1 zł do 6 zł 
nabywać można w  dziennej kasie teatru („Wltlkopolanka”). 
Początek koncertu punktualnie o godz. 8,30. Z chwilą roz­
poczęcia koncertu wejście na salę bezwzględnie wstrzymane.

— * *  WYKI AD KS. DZIEKANA DEMBKA. W  poniedzia­
łek, 4 października b. r., o godz. 7 wiecz. odbędzie się w 
auli gimnazjum matem.-przyrodniczego zebranie miesięczne 
,,Towarzystwa Czytelni dla Kobiet", na którem wykład wy-

Każdy prenumerator „Głosu Pomorskiego"
może w p a ó d b ie rn ik u  otrzymać

p r e m io m  w i l l o w e  od 100—500 kilo —  d r o k o e  o g ło s z e n ie  kezptalio do 12 słów
Szczegóły dotyczące premjum węglowego ogłosiliśmy 

we wczorajszym nnmerze „Głosu Pomorskiego". Ten, 
kto się przyczyni do powiększenia poczytnośoi pisma 
„assego nieiylko „pełni bwój obowiązek obywatelski, 
ale może też siebie Inb innych zaopatrzyć w opał na zimę.

Również każuy prenumerator „Głosu Pomorskiego 
może bez żadnej opłaty umieścić inserat w dziale ogło­
szeń drobnych, podając naiu dla kontroli nazwisko swe* 
adres i numer kwiiu pocztowego

W ie lb i p o ż a r  w  Na In ie .
R akieta  lotnicza p rzy czyn ą  nieszczęścia. —  S zyb k a  pem ec w ojsk a. —  D ebra 

sai- se ja przeciwpożarowa- —  S .r a t y  wyme*zq przeszłe 109.000 złotych.

Wczoraj o godzinie 3,45 popołudniu grudziądzka 
straż pożarna została zaalarmowana wielkim pożarem 
w Salnie, (pow. grudziądzki), gdzie w płomieniach sta­
nęły zabudowania folwarku p. Osmana.

W okolicy Salna odbywają się ćwiczenia wojsko­
we grupy, złożonej z 16 p. ari polowej, 18 p. ułanów, 
oddziału telegrafistów i jednego aparatu lotniczego. 
Wczoraj w godzinach popołudniowych, gdy lotnik, szy­
bujący nad wojskami dawał sygnały świetlny mane­
wrującym oddziałom, jedna z wypuszczonych rakiet 
upadła na szopę krytą słomą, a ta w jednej cnwili sta­
nęła w płomieniach.

Inne zabudowania gospodarcze stykały się bezpo­
średnio z ową szopą, to też po chwili morze płomieni 
ogarnęło sąsiednie 2 stodoły w części zapełnione plo­
nami żniwnemi, a w części plasowaną słomą.

Ćwiczące w pobliżu oddziały wojskowe rzuciły 
się na ratunek, posiłkując się narazie jedną sikawką, 
która była na miejscu. Dzięki też wojsku rozszalały

żywioł nie ogarnął całego kompleksu zabudowań, o-
graniczając się do zniszczenia owych dwóch stodół i 
szopy.

Na pomoc przybyły niebawem oddziały ochotni­
czych słraży pożarnych z Nicwałdu, Ląbiówki, Orla, 
Meina, Gruty, Schrankenheimu, Hanowa, Wielkich 
Lnisk, oraz z Grudziądza, (auto i sikawka). Dzięki do- , 
skonaiej —- w tamtej okolicy — organizacji przeciw-' 
pożarowej, wszystkie bowiem wymienione miejscowo­
ści rozporządzały sikawkami i przyrządami do tłumie­
nia ognia, pożar po zaciętej walce zlokalizowano1 i w 
krótkim czasie opanowano.

Spłonęły, jak już wyżej wspominaliśmy dwie sto­
doły i -etniza, pełna wartościowych narzędzi rolni­
czych. Straty na pierwszy rzut oka wynoszą prze­
szło 100000 złotych. Straż pożarna grudziądzka po­
wróciła autem o godzinie 7-mej wieczorem, pozosta­
wiając na miejscu drugą sikawkę do ugaszenia zgliszcz.

głosi Ks. Dziekan Dembek. Temat wykładu podamy w  naj­
bliższych dniach.

— * *  Z TARGU. Nabiał: masló wiejskie f. 2.40—2.50, ma­
sło mleczarskie f. 2.80, mendel jaj 2.80. Mięso: wieprzowe 
1.80, cielęce 1.20—1.70, woiowe 1.20, słonina 1.80, smalec 2.70. 
Drób: gęś 7—8 zl, kaczka 4 zł, para gołębi 1.40. Ryby: san­
dacz 2 zł, szczupak 1.30, sum 1.30, okoń 1 zl, lin 1.60, leszcz 80. 
Warzywa* cebuia 20 gr, kalafiory 20—40 gi, fasola stryczko­
wa 15 gr kapusta bdata 10 gr, kapusta Włoska 20 gr, marchew 
10 gr, pomidory 20—<30 gr, sałata głó wka 10 gr, szpinak 40 gr, 
ziemniaki 4 gr. OwoCe: gruszki 20—40 gr; jabłka 20 -40 gr, 
śliwki 20-y30 gr.

Targ ożywiony, Ceny warzywa i owocu prawie bez 
zmian. Zaofiarowanie nabiału normalne. V

— ZAŁOŻENiE KOLKA STENOGRAFICZNEGO. We 
śrudę, dinla 6 października b. r., odbędzie się o  god*. 7 wiecz. 
w  miejscowej „Szkole flanelowej" przy ni. Klasztornej nr. 5 
zesranie organizacyjne, celem za»oW ia w  Or«dzmdzU kółka 
stenograficznego systemu Gabeisoerger-Polińskiego. — Zada­
niem tworzącego się kółka będ/ie niatylko pielęgnowanie ste­
nografii u osób znających już jej zasady, lec® przedewszyst- 
kiem urządzanie bezpłatnych wykładów, dla członków nadzwy­
czajnych. — O Jakuajliczniejszy udział wszystkich’ stenogra­
fów grudziądzkich, jak również I sympatyków Koła uprasza 

Za Komitet Organizacyjny:
St. Markiewicz, dyr. Szkoły nanalowej. E, Michalski, W. Sa­

lonek, J. Pajchel.
__** WALKA Z NIERZĄDEM. Wczoraj o godz. 2*-eJ bę­

dąca pod kontrolą policji Klara E w stanie pijanym zacze­
piała na ulicy przechodniów;. Policja spisała odpowiedni pro­
tokół.

Jest to jeden z przejawów szerzenia się nierządu, który 
w  Fiaszem mieście zatacza niestety coraz szersze kręgi. Kro­
niki policyjne niemal codziennie notują wypadki o aresztowa­
niu podejrzanych kobiet i sporządzar lu protokółów o tajnym 
nierządzie w celach zysku.

W  Warszawie energicznie podjęto walkę z tem ziem pu- 
blicznem; ustanowiono specjalną policję kobiecą, Komisariat 
Rządu wydał zakaz krążenia po ulicach kobietom Iekkieg‘o 
prowadzenia po godzinie 20-ej.

Środki takie i u nas byłyby wysoce wskazane, szerzenie 
się bowiem zgnilizny moralnej sprowadza za sobą dla wielu 
jednostek ruinę fizyczną, jak o tem świadczą kroniki lekarskie.

—ł ł  KRADZIEŻ PIENIĘDZY. Do tut. policji doniesiono 
o kradzieży gotówki 15 zł. Poszkodowana Rogowska Helena 
zamieszkuje w Warlubiu, pow. Swiecie, i bliższych danych 
o kradzieży dać nie może. Obiecuje jednak sobie na przy­
szłość lepiej uważać w imię starego przysłowia o kiju itd.

— WSZYSTKIEMU WINIEN MONOPOL SPIRYTUSO­
WY. W  dniu wczorajszym aresztowano dwie osoby za pi­
jaństwo.

— KIEDY*BUŁKI NlE POWINNY SMAKOWAĆ? Spi­
sano doniesienie za sprzedaż pieczywa w zakazanym czacie.

— WYSTAWA OBRAZÓW warszawskich artystów ma­
larzy w salach Muzeum Miejskiego (Lipowa 28) budzi coraz 
większe zainteresowanie wśród licznie zwiedzających ją osób 
z pośród inteligencji grudziądzkiej. Kilka cennych ekspona­
tów już nawet zakupiono.

Niemałą dozę energji 1 przedsiębiorczości' w  tej Imprezie 
wykazała główna organizatorka jej i przewodnicząca p. Eml- 
Ija Wołowska, która nad całością stale czuwa 1 dokłada wszel­
kich starali, ażeby ożywić i wzbudzić zamiłowanie do sztuk 
pięknych wśród inteligencji tutejszej oraz umożliwić poznanie 
twórczości artystycznej warszawskich malarzy, na brak zna­
jomości których daja się słyszeć częste narzekania. A ponie­
waż zamierzeniom tym przyświeca zarazem i cel sźlachetny 
— wzniosły — chęć niesienia pomocy artystom przez zbyt 
prac ich, przeto spodziewać się należy, że ' siłowania te p. 
Wołowskiej spotkały się z gorącym noparfltem tych wszyst­
kich, którzy na terenie Grudziądza żywo Interesują się tego 
rodzaju imprezami, a mają poczucie piękna oraz żywią kult 
dla sztuki malarskiej i znajdą oddźwięk w realizowaniu 
przewodniej idei, mianowicie osiągną cfel pożądany,
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rozbrzmiewa muzyjet} do wszystkich tańców, 
przynosi urozmaicenie w życiu dorćowetn. - ||
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—** ZACIĄG OCHOTNIKÓW przedłużony do 15 lutego 
1927 roku. Ministerstwo spraw wojsk, wydałc rozporządza: 
nie o przedłużeniu terminu zaciągu ochotników roczników 
1907, 1903 i 1909 do dnia 15 lutego 1927 roku.

—** ZEBRANIE KAPŁANÓW DIECEZJI CHEŁ­
MIŃSKIEJ UNITA3. Dnia, 6-go października be. ,0 jgo- 
azmie 10-tej przed pół. odbędzie ślę w Tczewie na salce 
parafialnej Walne Zebranie „Unitas" Związku Kapła­
nów diecezji chełmińskiej. Prezesi poszczegóbiyon w  
kręgów odebrali osobne zaproszenia.

Generalny Sekretiarjat Uflłta*.
X Gawin-Gostomsfc

—g  W SPRAWIE ZASIlKóW DLA REZERWI­
STÓW. Wobec licznych zapytań w kwesfji wypłaty 
w roku bieżącym zasiłków dla rodzin, osób powol ­
nych na ćwiczenia wojskowe, Ministerstwo Spraw We­
wnętrznych wyjaśnia:
i Moc obowiązująca ustawy o zasiłkach wojskowych 
z dnia 22 marca 1923 r. (D:z. Ust. R. P. Nr. 37 poz. 246) 
sprolongowana ną -ok 1925 ustawą z dnia 23 czerwca 
1925 r. (Dz. TJst. R. K Nr. 75 poz. 522) wygasła dnia 
31 grudnia iy25 r Dalsza prolongata tej - ustawy na 
rok 192̂  nie jest przewidywana.

Projekt zaś nowej ustawy o zasiłkach dla rodzin 
powołanych do czynnej służby wojskowej, wychodząc 
z założenia, że normalne ćwiczenia wojskowe rezerwi­
stów stanowią dalszy ciąg obowiązkowej służby w 
wojsku stałym, nie przewiduje za normalne ćwiczenia 
żadnych zasiłków.

—*# NA NOWA PLACÓWKĘ. Jak się dowiaduje­
my, z dniem 1-go października p. podkomisarz Szparka 
zostanie przeniesiony do Tczewa, gdzie obejmie kie­
rownictwo tamtejszej ekspozytury śledczej.

Podkomisarz Szparka podczas swegc kilkuletniego 
pobytu w Grudziądzu, zaskarbił sobie szczerą sym­
patię i uznanie tutejszego obywatelstwa, które niewąt­
pliwie znajdzie też i w Tczewie.

— WIELKI WIĆ,CZOP WALK BOKSERSKICH odbędzie 
się staraniem sekcji bokserskiej T. S. „Olympia”  w sobotę,, 
dnia 2 października, o godz. 8 wiecz w, sali Hotelu Warszaw­
skiego przy ulicy Wybickiego. Walczyć będzie 8 par. Do 
walk tych zaprosiła „Olympia" najlepszych bokserów Pozna­
nia i Baonu Szkóin. Piech. O. K. VIII. Z „Olympji" waiczą: 
Lubański, Jagła, Maruszewski, busz (który ukończył wojsko­
wą szkołę bokserską w  Warszawie), Ostrowski, Olszewski
i Lidk (były członek „W arty"). Sędziować w ringu będzie 
p. Sadłowski. Punktować będą pp. Lutowsk’  I., Czerniak i 
Krakowski.

— TRUDNY ORZECH DO ZGRYZIENIA. Onegjoai przy­
trzymał posterunkowy policji małoletniego chi >pca M. Fr. na 
gorącym uczynku, a mianowicie na kradzieży orzechów wło­
skich z ogrodu Kasy skarbowej przy ul. Solnej.

— BADAJMY BUTELECZKI Z „CZYSTĄ” , a że na 
obcych trudno się zdać, zawsze lepiej samemu posmakować. 
Nie uznawała z różnych względów tej zasady p. Piotrowska 
Leonja, zamieszkała przy ul. Sienkiewicza 27, która doniosła 
wczoraj do tut. policji, iż padła ofiarą oszustwa: pewien osob­
nik. kupujący u niej prawdziwe, butelkę wódki, zamienił ją 
na inną butelkę z prawdziwą wodą.

Ofiarą takiego oszustw* padło jtż  cały szereg restaura­
torów i kut ców.

Policja gorliwie zajęła się tą sprawa 1 jest na tropie oszu­
stów 1 . . .  Ich przestępczych' objektów.
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Roch tow arzystw .
(rt) Tow. Właścicieli Nieruchomości mlasia Grudziądza.

W  dniu su hm. w czwartek o godzinie 8-mej nu sali Hotelu 
Warszawskiego odbędzie się nadzwyczajne zebranie człon­
ków Towarzystwa.

Na porządku dziennym: 1. sprawozdanie delegacji Po­
morskiego Zjazdu właścicieli nieruchomości z pobytu w War­
szawie. 2. Referat prof. Święcickiego na temat: „Cele i za­
dania komitetów rozbudowy miast". 3. Ważne sprawy go­
spodarcze i podatkowe. 2752 Prezes: Św ięcick i.

(rt) Walne zebranie przymusowego Cechu Krawieckiego 
krawców damskich 1 krawcowych w Grudziądzu. Zebranie 
oooędzie się 4 października b. r. o godz. 7 wiecz. w Hotelu 
p. Kellasa, m. Józefa W ybickiego., Na zebranie uprasza się 
wszystkich pań i panów, którzy uprawiają krawiectwo dam-

• l. ^ eckn Przymusowego należeć muszą wszyscy bez 
wyją.,,u. Zaznacza się, że nie wolno uczenie zatrudniać, o ile 
nie posiada się papierów mistrzowskich. 2830

• Krajewski, cechmistrz. J. Pawłowski, sekretarz.
(rt) Baczność Sokoli Chełm. Przedmieścia. Zebranie ple­

narne odbędzie się w piątek 1-go października o godzinie 
J 3̂0 w  lokalu p. Derdowskiego. O punktualne i liczne przy­
jęcie członków 1 gości prosi Zarząd. Czołem I

(rt) Towarzystwo Obrony Przeciwgazowej w Grudzlądzn 
urządza wielką zabawę taneczną, połączoną z iicznemi nie­
spodziankami, w  sobotę, dnia 2-go października br. w salach 
»TivoU", przy ulicy Lipowej. Początek o godzinie 8-mej 
Wieczorem.

Przygrywać będzie orkiestra wojskowa. Moc niespodzia­
nek, konkursy piękności, nagroda za nazgrabniejszy taniec itd.

Wejście na salę 1 zł. Czysty zysk przeznacza się na 
c*le obrony przeciwgazowej.

O Jaknajlicznlejszy udział wszystkich rodaczek i rodaków 
“Wasza Komitet T. O. P.

(rt) Miesięczne zebranie Konferencji Pań Miłosierdzia św. 
Wincentego 4 Paulo przy kościele św. Krzyża (Chełmińskie 
Przedmieście) odbędzie się w czwartek, dnia 30 b m., o go- 
dWnie 6 wieczorem w  szkole im. Królowej Jadwigi przy ul. 
Rzezainianej. — O liczne przybycie członków prosi Zarząd.

Z  Pomorza.
—* TORUŃ 'Posiedzenie Wydziału Hlstoryczno-Arche- 

olojdcznego Towarzystwa Naukowego w Toruniu odbędzie 
się we środę dnia 29 września o godz. 6-ej wieczorem w gma­
chu Muzeum. 1. Sprawozdanie za rok 1925-26. 2. Wybór 
Zarządu. 3. Ks. A. Mańkowski przedstawia pracę ks. dr. 
K. Bleszka: „Walka Zakonu Krzyżackiego z Polską o przy­
należność kościelną Archidiakonatu Pomorskiego". 4. Z. Mo- 
carski: „Szkoła drukarska prof. Patera w  Gdańsku (1711— 
1724),,. Wstęp dla członków 1 wprowadzonych gości.

—* TCZEW (Baczność przed oszustem!) W  tych dniach 
pojawił się w naszent mieście niezwykle wyrafinowany oszust

którego ofiarą padła pewna młoda i biedna panienka.
Oszukańczy proceder był nadzwyczaj prosty. W  prasie 

pojawiło się ogłoszenie poszukujące zastępczyni znającą 
książkowość i kasę; wymagana była kaucja 250 zł.

Pewna panienka, bez posady, uciuławszy sobie poprze­
dnio powyższą sumę, zgłosiła się do oszusta, wręczając mu 
250 zł jako kaucję.

Oszust kazał jej poczekać u siebie w domu, poczem w y­
szedł — i więcej nie wrócił.

Ostrzegamy wszystkich przed łatwowiernością, która 
może mieć przykre następstwa.

Policja czyni energiczne poszukiwania za niecnym oszu­
stem.

(Nowy wikary w Tczewie). Dzięki staraniom ks. admi­
nistratora Prabuckiego, ks. Biskup wyznaczył na parafię św. 
Krzyża, trzeciego wikarego, w osobie ks. Alfonsa Kwiatkow­
skiego z Lignów.

Wyznaczenie trzeciego wikarego przy parafii św. Krzyża, 
przyczyni się w  znacznej mierze odciążenia pracy parafialnej, 
której jest sporo.

—* GRUTA. Tutejsze Stowarzyszenie Młodzieży 
Katolickiej obchodzić będzie w niedzielę, dnia 3 paź­
dziernika br., uroczystość poświęcenia swego sztanda­
ru. Akt poświęcenia nastąpi podczas sumy o godzinie
ll-tej. Wieczorem o godz. 6-teJ odbędzie się na sali p. 
Mroczkowskiego uroczysta wieczornica. Na program 
składają się śpiewy, deklamacje, przemowa i odegranie 
dwóch sztuk teatralnych: l) Polska już wolna, sztuka 
sceniczna w dwóch odsłonach, 2) Błądl drukarski, kro- 
tochwila w jednym akcie. —* Po przedstawieniu zaba­
wa. — Gotów!

Na uroczystość zaprasza wszystkich życzliwych
Zarząd.

—* NOWE MIASTO. (Święto przysposobienia woj­
skowego.) Niezwykłą uroczystość przeżywało Nowe 
Miasto w niedzielę, dnia 26 września br. W  dniu tym 
oddziały przysposobienia wojskowego z powiatu lu­
bawskiego Zaprezentowały się — pod kierownictwem 
swego instruktora, por. Sikorskiego, — władzom cywil­
nym i wojskowym oraz licznie zebranej publiczności.

Uroczystość niedzielną popirzedlzil w sobotę wieczo­
rem capstrzyk- W1 niedzielę przed południem odprawił 
miejscowy ksiądz proboszcz uroczyste nabożeństwo, a 
okolicznościowe kazanie wygłosił ksiądz prefekt Dę- 
bieński. Do zebranych na Tynku oddziałów przemówi­
li: dowódca 67 p. p. i major Klein w imieniu władz woj­
skowych, a miejscowy burmistrz w imieniu miasta. De­
filada wypadła znakomicie.

Popołudniu odbyły się zawoldy w marszu, biegu, 
rzutach granatem, pokazy gimnastyczne i inne. Tłum­
nie zebranej publiczności bardzo się podobała zbudo­
wanie w stosunkowo1 krółtkim czasie mostu pontonowe­
go na Drwęcy, a nfe mniej ćwiczenia w natarciu, które 
wypadły bardzo efektownie. Powietrze dopisało aż do

chwili ukończenia ćwiczeń, poczem rozpadało się na 
dobre. Wieczorem tańczono na sali Hotelu Polskiego 
przy dźwiękach orkiestry 67 p. p.

Z calem uznaniem podnieść należy niestrudzoną pra 
cę, włożoną przfez Instruktora por. Sikorskiego w kie-: 
runku odpowiedniego wyszkolenia podległych mu od­
działów, a nie mniej i wszystkim tym, którzy w cha­
rakterze czynnych członków udizdał biorą.-w pracach 
około ciągłego kształcenia się w sztuce wojskowej. )

Natomiast nie wzięły w tym zjeżdzie udziału dele­
gacje towarzystw Powstańców ! Wojaków jako też i 
Sokoła z Brodnicy, a przecież dobrze pamiętamy, jak 
to niedawno, bo 1 sierpnia br. Sokół brodnicki świetnie 
się popisywał na Zlocie Sokołów w Lhbawie. (F. K.)

Z całej Polski.
=  LUBLIN (W  podróż naokoło świata). Z początkiem 

sierpnia wyruszył z Lublina p. B. Hesse łodzią własnej kon- 
strukoji na polskie morze. P. Hesse płynie Bystrzycą—Wie­
przem i Wisłą, lądując szczęśliwie w Gdańsku, gdzie łódkę 
swoją sprzedał dnńczykom, którzy załadowali ją na okręt I 
powieźli do Danji. Obecnie p. Hesse pracuje W warsztatach1 
polskiej marynarki w Pucku, gdlzie zamierza wybudować łódź 
motorową własnej konstrukcji 1 odbyć w niej podróż naokoło 
świata w towarzystwie 2-uch lufollrtlaków.

=  ŁÓDŹ. (Aatomatyczne stacje meldtmkowe). Idąc za 
wzorem miast zagranicznych, komenda straży pożarnej w  Ło­
dzi projektuje wprowadzenie automatycznych stacyj meldun­
kowych, które znajdowałyby się ,wi kilku punktach miasta. 
Kto zauważy więc pożar, zmuszony będzie udać się na stację 
i tam w specjalnym aparaciku rozbić sty l* . W  łen więc spo­
sób na głównej stacji straży pożarnej oflł i wle się sygnał, na 
odgłos którego straż pożarna wyjedzie na miejsce pożaru. —  
Koszt urządzenia tych stacyj wyniesie 300 000 złotych.

=  ŁÓDŹ (Kupcy tureccy). Przybyła tu delegacja kup­
ców tureckich, celem zapoznania się z cenami na rynku łódz­
kim. Kupcy przywieźli ze sobą dywanów jak TÓwnież i ma- 
terjałów] pochodzenia wschodniego, by zamienić je na towary 
wełniane pochodzące z fabryk łódzkich.

=  ŁÓDŹ. (Porozumienie w przemyśle łódzkim.)
Po długotrwałym zatargu w przemyśle dzianym po­
między przedsiębiorcami a robotnikami nastąpiło poro­
zumienie. Robotnicy uzyskali 12 proc. podwyżki.

=  LW ÓW  (Zjazd fizyków polskich). Rozpoczął się w 
auli uniwersytetu lwowskiego trzeci 3-dniowy zjazd fizyków 
polskich. Udział zgłosiło 80 uczestników. Poza sprawami 
dotyczącemi naukowych1 zagadnień, zjazd zajmował się rów­
nocześnie oceną ministerjalnych programów nauczania fizyki 
w szkole średnie!

DRUKARNIA POMORSKA TOW. AKC. GRUDZIĄDZ. 
Naczelny redaktor: Stefan Machalewsfcl
Odpowiedzialny redaktor: Izydor SrecMd.
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Marka .Trójka" Marka „Grzebień-

O S T R Z E Ż E N I E .
Od pewnego czisu podrabiane są nasze zatwierdzone przez Urząd Patentowy etykiety na j

NICI NA S Z P U L K A C H
przyczem ukazały się w sprzedaży nici z takiemi podrobionemi etykietami w gatunku pośle-

dnim i nieposiadające pełnej miary.
Ostrzeaamw przeto Sz. Klientelę i Konsumentów przed nabywaniem naśladownictw 1 pro­

simy o baczne zwracanie uwagi na wyżej zamieszczone nasze etykiety. 
Nadmieniając, że naśladowcy naszych znaków towarowych zostali wykryci, zwracamy jedno­
cześnie uwagę, że narówni z wymienionymi odpowiedzialni są i sprzedawcy falsyfikatów.

JLód^ba F abryka  STicl, Tow . Afec.8245

Spacjebiorowej
® P°koji, centrum miasta 

i Obwodowa?’ W Sądu Powiatowego
rych  od 80 łat°>,Pf Zy rynku P łożon e , w któ- 
fcatM  centralna™ kancelarja  rejenta i adwo- 
stanie. nat»„v „O dgrzewaniem, w  najlepszym

u m m i i u m m  u

Kupon zniżkowy 0 C
n I parter, balku i liżę L U

w aśny na  
29. 9. 26

10

d o  k i n a  » A p o llo «

Hipolit Kotliński
Grudziądz

Mickiewicza 24, tel. 3 - Wybickiego 7, tel. 8

Składy żelaza i sprzętów kacheiiych.
Porcelana

Fajans
Sźkło

Węgiel
8247 Koks.

Poleea a ęjta n łcj 7849

materjafy pisem ne i szkolne
Grudziądz, ul. 3 Maja 24, obok Apteki pod Octem.
 ̂ u_i l.l, T fpgją s:q przekonać!

Tektura dachowa 
Smoło i Lepaik 

Karbolinenm
Cement „Wysoka11 

Wapno - Gips 
Sreda-Tncina

Cegły i Płyty ogniotrwałe, Szam ot-Zap raw a  
K A FLE PIECOWE.

Venzke & Duday, Grudziądz
F abryka tektury dachowej t  asia lta

ni. l a ł o - l l y i i k a  przy Płatu 33 Stycznia, telefon nr. 8 8 .

Kupuję i płacę wysokie ceny
za: brylanty, łom złota 1 srebra, łyżki zegarki, łańeusakł, 
plerśelonki- platynę, monety złote ł srebrne, kopiejki, biżu- 
terję 1 double.Także I połamane szczęki mają znaezną wartość*
B . P A P I E B ,  Grudziądz, Mickiewicza 2, 1 1.

(naprzeciw poczty) 8791



Nowa placówka polska w Gdańsku!
Znana w szerokich kołach odbiorców firma

Centrala Gramofonów
St. Jarosz —  Poznań

najkorzystniejsze źródło zakupu gramofonów,  
płyt polskich i zagranicznych, oraz przyborów, 
posiada własną fabrykę, założyła biuro sprzedaży

w  Gdańsku, Milchkannengasse la , I piętro.
Sprzedaż hurtowa i detaliczna. — 1 = 1 —  Cenniki i spisy płyt na żądanie.

8219 Centrala Gramofonów St. jarosz

ww,

m
Losy 1-szei klasy 

Polsk. Loterii Pańslw.
są do nabyci*. l/« 1.10 zł, V« 1.20 *Ł 
Vi 1. 40 zL Oo drugi los -wygrywa 
G ldcnn wygrana

5 0 0 .0 0 0 .-  złotych
40.000 wygranych po 300.000.— »1, 200.000.— >1, 

100.000.- *1, 50.000.— zł itd.
Średnie wygrano ilościowo znacznie podwyższone. 
Na zamówienie wysyła aię losy ca pobraniem,

Ralektara Loterii Państwowej
O r o d a l u d a ,  ulioa Stara nr. U

B A N K  Ł U B O W Y
l i . - i
U O M 1 4 M ,  ml. Jim.  Wy-bUklege » .

Zmlmtwlm al.eealm kankewe, 
rr ir jm n l*  wkładki •aaaafdm. i •yr***at*wa|« werił. u * v r

I « k i p s ) e  i R p r a e d a je
w aluty ■agraniezne. i le -  
te, m b r n e  1 papierowe.
Udm iela p e ż j« x e b :

na w ek sle  — aa  pedklad zleta  
i srebra i w rachunku b ie ż ą c y m

795?

1500 drzewek owocowych
z własnej szkółki, pod gwarancją 
czystego gatunku, poleca za sztukę

3,—  do 3,50 zł 8191
Ł . S A K O W S K I  -  ogrodnictwo -  Grudziądz

ulica Cegielniaita lSa

Ta n ia  sprzedaż

ia sezon zimowy
8250 Trykotaże:
m ajtk i damskie . . . .  5.70 
P od sta n iczh i damskie 3.b0 
M ajtk i męskie . . . . . 5 50 
K oszu le  męskie . . . . 7.15 
T ry k ota że  dziec. 1.30, 3.70, 3.30

Szmechei i Rozner T. fl.
Telefon 160 b r a d z l ą d i  Wybickiego 2/4

5 . ? °  
3 .4 °  
5 . 2 0
6.™
3 , 8 0

i.■'i

F
• Vy.<v:;<:V 

- ••V i -W Ą  1 ' ~;
— mmmm—

N n jw ięk sn a  w y g ra n a  ■ p r e m ją

500.000,00 Złotych.
Ciągnienie JUej k lasy 14 i 1 5 -g o  pażdaiernika br, 

G26wne wygrana są:
1 premja po 300.000,— rt. 5 wygr. po 50.000,— iŁ
1 wygr. pc 200.000,— zł. 2 wygr. po 40.000,— mL
2 wygr. po 100.000,— *2. 4 wygr. po 25.000,— ml

itd. itd. itd.
8 0.000  losów, 40 .000 wygranych I 1 prem jaI
Za wygrana będzie wypłacona olbrzymia suma 12.160.000,— jło t

Co drugi los w ygryw ał
B o cz n i. 2 Ł o t o r j .  po 6 klas.

Ciągnienia odbywają się publiczni* w W sr s u  wie psd śoislym 
dozorem. Natychmiastowa wyplata wygranyeh pod gwarancją 
Państwa. Punktualne i sumienne nadesłanie losów oryginalnych 

i unędowoj tabeli wygranych po każdem ciągnieniu.
Plan Lotcrjl t przepisy gry wysyU się bezpłatnie i i 1 

Każdy mole się wzbogacić, kupując los sa 10,— sl. 
Starogardzkie lcsy są mana ze swego powodzenia i popyt nr nie 
jest bardzo wielki. Na każdy drugi los pada wygrana, grający nie 

ponosi więc prawie żadnego ryzyka.
Setkom ludzi przynosi lor loteryjny rok reeznie bogaetwo, dobro­
byt i szczęście. Nie zaniedbujcie przeto tej świetnej okazji. Jak 

można uzyskać szczęście i utorować drogą do zadowolenia?
K u p  l os ,  a n i e  p o ż a ł u j e s z !
Szukasz d-.częśoia? Zgłoś się natychmiast!I 

Każdy może stać się wybrańcem fortuny, nie omijając żadnej na­
darzającej s:ę sposobności.

G d zie  można w yg ra ć?
W najwiąkd»ej i najszczęśliwszej kolekturze naszego Pomorza, 
gdzie szczęście stale sprayja graczom. Tajne życzenia jak: Wiila, 
podróż do Wioch, samochód, piękne umeblowanie, zaopatrzenie na 
starość, depozyt bankowy, pp. Wzzystkie życzenia może Oi bar­

dzo łatwo szczęśliwy los przez noo w lono włoayól
S i ę g n i j  w i ę c  po  e z c z ę A c l e  I b o g a c t w o ! ! !
Ceny: V* 10,— zl, «/* 2 0 ,-  zł, »/, 30,— zl, »/i 4 0 ,-  zł w każdej kl. 

Na zamówienie wysyła się iosy sa pobraniem.

Kolektom Loterji Państwowej, S ta ro g a rd , Panorze
ulica Kościuszki nr. 6, telefon nr. 93 .

Poważna instytucja społeczna p e s s n k n je
O H Osamodzielnych

KIEROWNIKÓW
z branży ziemiopłodów i maszyn rolniczych na 
tworzące się oddziały handlowe w miastach 
powiatowych wojew. Pomorskiego. Reflektuje się 
na dobrych organizatorów nandiowców. Kaucja 
do wysokości 15.000 zt hipoteczna lub w pa­

pierach wartościowych wymagana.
Oferty składać w red. Kur. Pozc. pod lit. Z. Z.

O g ła s za jc ie  w „G ło s ie  F o a e r » k i m “

Jedno słowo 
10 groszy O G ŁO SZEN IA  DROBNE Tytu ło w e  sło­

w o 20 groszy

6 0  O W IE C
« długą wełną zaraz na 
sprzedaż do chowu. Ce­
na jak na poznaćakim 
targu. Zgłoszenia przyj­
muje P ośredn ictw o 
Sprzedaży i kupna ma­
jątków W. Langcwski, 
Grudsiądz, ul. Chełmiń­
ska nr. 7 — wchód z 
Ventzk>ego.

SIODŁO
austriackie w bardzo 
dobrym stania do sprze­
dania. Zgłoszenia do 
Głosu Pomorskiego pod
nr. 8205

2 Ł Ó ŻK A  
Używane na sprzedaż
Kościuszki 7, part. pr.

S P R Z E D A M
duży stót rozciągany 
dębowy ulica Lipowa 
nr. 45, III p. Gondek.

D Z IE R Ż A W Y

O D D A M
w dzierżawę majętność 
rolną 520 mórg za zło­
żeniem odpowiedniej 
kaucj' za żywy i mar- 
twy inwentarz. Oplata 
roczna na centnary ży­
ta. Łaskawe zgłoazenia 
de Głosu P. nr. 8912pm

B R Y C Z K Ę
parokonną, lekką, kupię. 
Zgłoszenia do Głcsn Po­
morskiego pod nr. 8206.

MIESZKANIA

M IE S Z K A N IA
3 — 4 poko) o W* go poszu­
kuję. Płacę czynsz *a 
rok z góry. Zgłoszenia 
do administracji Głosu 
Pomorskiego nr.89l9pra

M IESZKANIE;
pokoik s kuchnią wy­
najmę od gospodarza. 
Płacę czynss sa rok z 
góry. Oferty do Głosu 
Pomorskiego nr. 8914pm

3 POKOI
z kuchnią, ładnie ume­
blowanych z dobrem u- 
trzymaniem,p oszu kuje 
miecie bezdzietne mał­
żeństwo nieiależne ma­
terialnie. Oierty de Gło­
su Pomorsk, nr. 8884pm

1—* PO KO JE
umeblowane poszukuje 
kapitan, kawaler, o ile 
możności z fortepianem, 
blisko koszar 64 pp. Zgl. 
do firmy W2. Kulerski, 
Grudziądz, Pańska 19,

2 PO KO JE
gustownie umeblowana, 
wspólne, mekrępująoe 
wejście, światło elektry­
czne, gaz, z używaniem 
kuchni lub bez, wynaj­
mę solidnemu małżeń­
stwu. Pościel 1 bielisna 
pożądane. Tuszewska 
Grobla 22, II lewo [8922

% PO KO JE  
umeblowane z używa­
niem kuchni natych- 
miastdo wynajęcia. Zgło­
szenia do Głesu Po­
morskiego pod nr.

3 POKOJE
umeblowane (duży po- 
kó| i mata sypialnia) 
dla jednego lub 2 pa­
nów do wynajęcia Dłu­
ga nr. 6, II piętro

»  PO K O JE
umeblowane, sypialnia 
i salooik de wynajęcia 
Plac 23 Stycznia 11, II

3 POKOJE
umeblowane z kuchnią 
lub bez z telefonem i o- 
eobnem wejściem do 
wynajęcia. Osińska, So- 
bieakiego 15, I piętro.

PO KÓ J
umeblowany do wy­
najęcia ulica Nadgóraa 
nr, 69, II piętre lewe.

POKÓJ
umeblowany do wyna­
jęcia ulioa Kościuszki 
nr. 5, parter lewe. [8910

POKÓJ
umeblowany dlapanado 
wynajęoiaKościuszki 19 
I p. lewo.

POKÓJ
dobrze umeblowany, 

obszerny, dla pana lub 
pani do wynajęeia Koś­
ciuszki 4, III prawo.

POKÓJ
umeblowany do wyna­
jęcia ul. Kwiatowa 22, 
II pr. [8918

8E P A R A T
umeblowany pokój dla 
oficera lub innego pana 
od 1 lub później do wy­
najęcia Lipowa 81, I I 1.

b i l  b a l i s t a
sumienny i solidny, ebe- 
aaany w prewadieaiu 
kslążkowości, poszukuje 
posady w priedsiębior- 
tswiehsndlowem, ewentu­
alnie jakieikolwiek muei 
pracy biurowej. Łaskawe 
sglaszenia nadesłać pro­
szę do Administracji Gło­
su Pomorskiego pod nr. 
8866. pm.

SAM OTNY
egzaminowany szofer- 
msaiynista, znający się 
na wszelkich reperacjach 
w obu zawodach poszu­
kuje posady. Zgłosze­
nia do Głosu Pomorskie- 
ge pod nr. 8904pm

PO SZU KU JĘ
pracy jako przykrawacs, 
szteper lub na lepszą 
pracę. Oierty do Głosu 
Pomorskiego nr.8917pm

P O S A D Y
jako portier,inkasentlub 
tempodobnej poszukuje 
mężczyzna żonaty nez- 
dzietny. Może złożyć 
kaucią. Zgłoszenia do 
Głosu Pomorskiego pod 
nr. 8909pm.

dom ow a
znająca także książ- 
kowośó, stenografię 
i pisania na maszy­
nie, poszukuje peaa- 
dy. Łaskawe zgło­
szenia Co Głosu Po­
morskiego nr. 8900

SL  L Ż Ą C A
ze wsi może się zgłosić 
Koszarowa 24, parter.

P AN IE N K A
16 letnia, władająca jęsy- 
ki em polskim i niemiec­
kim, poszukuje miejsca 
uezenicy w kawiarni lub 
w składzie materjałów 
piśmiennych ewtl. por­
celany, w  cukierni, pie­
karni lub w składzie 0- 
buwia. Łaskawe zgło­
szenia uprasza Schiprow- 
ski, Fortecrna 12a.

S Ł U Ż Ą C A
umiejąea gotować, tylko 
z świadectwami, potrze­
bna zaraz. Zgłoszenia 
Biuro Ogłoszeń „PAR'‘ 
Toruńska 4. |8808

W SPÓ LN IK A
z gotówką 10.000 ał do 
bardzo popłatnego inte­
resu poazukuję. Zgło­
szenia do Głosu Pomor­
skiego pod nr. 890Spm

A D M 1S T R A C J Ę
domów przyjmię. Zgło­
szenia do Głosu Pomor­
skiego nr. 8898pm.

L O K A L
nadający się na biuro, 
■ekretarjat lub szladni- 
cę zaraz do wynajęoia. 
WiadomośćHestauraoja 
„Nowy świat*, Groblo- 
wa 36/8 82Sl

P R A S O W A N IE  
przyjmuje zawsze To- 
maaiewska, 3-go Maja 
Dr. 31, III piętre.

STROJENIE
lepszych  fortepian 
■ów . p ian in , hura 
mon|i i o r g a n ó w  
i w szelk ie  r o p a *  
r a c j e  w y k o n u j e

WINCENTY BIERERT
lobryknnt (ortipiinin i Rlmln 
Grudziądz, al. Slaikioiicii 7

skład mnzyeray. 
Wykonami* pierwszorzędna. 
Ceny umiarkowana. (8178

żółte plamy 
.opalenian* 
nsnwa pea 
gw sranej a 
ipwkarsa 

J o n a  -

6aditiicka
Axela krem od piegów
i/, St «,60 at V, sł. 9,50 Ił

A xela  m ydło
1 kaw. 1,96 zł, a kaw. Ł60 sl 
w Gmdałądsn do nabyoie 
wnaatepojęeyeh drorerjaah: 
b. Edmnnd Hanczawck S*8b 
F. tanga, ul. Ehsłmlrtska St 
D. Klimek Fs „Hlchsmle" 
W. Bocksr, Plac l t  Stycznia 
„Drogerie b ilta k "  bisowi 5 
F. Kgsw, Rynek sr. fl.

Baczność)
F oto graf je 

w *v p w r to w sr
w pół godami* [79?

Zakład fotograficziy,
B-ge Maja ar. 10

Futra
Błamy, otole, eko*#* 

oraz konfekcję po*o-“ 
w wielkim wyborze p> 
eenaehreklamowyeŁ W  
wotworsony skład fnte?

„Fntropor
B y d g o u c f

Stary Rynek nr. 27. 
Pracownia kuśnierskf 
od własnym kierunki e0
Mm- Mfi wszilt, pntritfl1

p«
i!
Steiigrafji^uT.yb^
tanio Bedakoja Stenogret* 
P olskiego, W arsiaw a.SsesT'

S3źSg*.‘“ ',“SS!


